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Pogrzeb W . Pstrowskiego

y b o r c z y c h  I  a m e r y k a ń s k i e j  i n t e r w e n c j i

Front Ludowy
u trzym a ł  swoje pozycje

Szykany rządu włoskiego nie o s łab ły
R % y  m (A P I). Specjalny korespondent (A P I) do 

nosi z Rzym u:
Włoskie ministerstwo spraw wewnętrznych opu

blikowało wyniki wyborów7 do izby deputowanych i 
senatu. Procentowy udział poszczególnych partii w 
izbie reprezentantów' przedstawia się następująco:
CbrżeścUsMślia Oemokr. 41,7 pr. 
F ro n t Ludow y S9,7 proc.
P a rtia  Ssirąęai* 7=1 proc.
Blok narodbwy 3,8 proc.
P artia  m onarch is tyenta  2,? nrttc. 
P a rtio  republikańska. 8.5 proc. 
W ioski ruch spaipceny 8,9 proc. 
Inne  lis ty  *y i proc.
Glosy oddane w  w yborach  do 

senatu podz ie liły  ¿ię w  sposób na
stępujący:

Crześcijańska D e m o k i. 47,9 pr. 
F ro n t L u do w y  —  3J,9 pro«. 
P a rtia  S a ra ja ta  —  7,0 proc. 
B lo k  narodow y —  6,1 proc. 
R epub likan ie  —  8,9 proc. 
m onarch iśc i —  8,8 proc.
W łosk i ruch spc lc tany — 1,1 pr. 
In n e  lis ty  — 8,8 proc.

Warsz&Y,'?.. (SAP), Więerjiiii. 
TVf. Sikovslci, - pęinj.ormoioal 
przedstawiciela SAP., A sarrlie- 
rzonyćh ■ prżęz, fflirf. K v iltliry  i 
Sztuki reforntach w jdrĄędzińie 
widow isk, artystycznych- 

M in . K u jtu ry  i S ztuk i —r ppwie 
dz ia ł w icem in is te r — w kracza na 
nową . drogę subwenejonowanią 
tea trów . Budżety tea trów  będą 
oparte o zasadę samóWystąrcz&L 
ności B ilansow ej z tym , że po
szczególnym teatrom  o k re ś li się 
no rm y b ile tów  u lgowych dla 
św iata pracy. W’ teatrach norm y 
tr. będą stanow ić od £9% da 89% 
ogólnej ilośc i b ile tów , a  w  oper 
rącb i  F ilh a rm o n ii od 39 do 59%. 
Kożnice m iędzy ceną u lgową, a 
ceną no rm a lną  p o k ry je  A iin is te r- 
stwo. Ceny ulgow e będą w y n o s i
ły  od 33 do 25% ceny no rm a lne j 
w  zależności od środowiska. Z a
m ierzeniem  m in is ters tw a jest 
także zniesienie podatków  i  wszel 
k ich  dopłat, pd ,w idow isk  a rtys 
tycznych, przede w szystkim  od 
b ile tów  ulgow ych.

W  zw iązku z tym  upsństwa- 
w irm y  24 nowe tea try  tak, że na 
ogólną liczbę 41 sta łych tea trów , 
będziemy m ie li 29 państwowych. 
Praca zostanie zorganizowana 
W ośmiu ośrodkach w W arszawie,

Sam oloty USA
21 razy mi lugesławią

N ow y J o rk  (PAP). S ta ły  dele
gat Jugos ław ii do ONZ d r V il-  
fan, przesła ł sekre ta rzow i gene
ra lnem u T rygve  L ie  notę wyszćze 
gó ln ią jącą 21 w yp ad ków  —  ,od 2 
stycznia do 31 m arca br. pogw ał
cenia przez sam oloty U S A  jugo 
słow iańskie j steely pow ie trznej. 
Nota stw ierdza, że sam oloty USA, 
k tó re  naruszyły  jugosłow iańską 
stre fę  pow ie trzną, na d la tyw a ły  z 
W łoch, T ries tu  i A u s tr ii.  V ilfa n  
zażądał o d . T rygve  L ie  ;podania 
treści no ty  do w iadomości człon
ków  Rady Bezpieczeństwa;

Na wysokiej platform ie, pokry
te j czcrv'icnią i  przybranej b ry 
łami węgla, złożono trumnę W in
centego Pstrowskiego. Wśród 
mrowia ludzkiego wolno sunie 
kondukt, pogrzebowy. Przodow
nicy pracy niosą odznaczeniu 
Zmarłego. Przedstawiciele władz 
i  p a rtii politycznych w konduk
cie pogrzebowym. Delegacje za
kładów pracy. w pięknych stro
jach ludowych niosą wieńce. Ca
łe społeczeństwo oddało ostatni 
hołd ■ zasłużonemu Górnikowi.

Fot. Cs. Ós tka

Liczby p o wy ż sz e wskazują, 
że Front Demokratyczno-Lu- 
dowy utrzymał swoje pozy
cje, pomimo polityki terroru 
i niespotykanego -nacisku mo
ralnego ze strony Chrześci
jańskiej Demokracji na wło
skiego wyborcę. Jeżeli od licz 
by głosów, które partią ko
munistyczna i socjalistyczna 
otrzymała w wyborach do 
żgrpmacizenia narodowego 2 
czerwca 19^6 r., odjąć głosy 
rozłamowców z grupy Sara- 
gata, to okaże się, że lewica

Łodzi. . Katow icach, poznaniu, 
W i-oelawi«. B ie lsku, O lsztynie i  
Gdańsku, Państwowe tea try  tych 
ęn-iast opiekować się będą na 
swym  teren ie f i l ia m i p ro w in c jo , 
ha ln ym i, .w ym ienia jąc sztuki, ak 
to rów  itp . Np. Państwow y T ea tr 
im . W yspiańskiego w  Katow icach 
opiekować się hęttóe gtim odziel
nym i f i l ia m i w  Sosnowcu, G lśw i- 
cacb i  O polu. Na Śląsku zostaje 
także upaństw ow iony te a tr w  
B ie lsku.
■ Óśródek k ra ko w sk i pozostaje 
nadal domeną tea trów  m ie jsk ich . 
Pozwala na to w y ją tko w a  opieka 
m iasta i  w ysok i poziom  artystycz 
ńy  . tea trów  k rakow sk ich . Obok 
teatrów,, państwowych, zachowuje 
śię tyśzysfk-ie 'fo rm y  tea trów  sa
m orządowych i p ryw atnych . W 
n ich  także, obowiązywać będą po 
dobne ząsady subwencjonowania, 
chociaż w  m nie jszym  zakresie. Du 
żo ob iecujem y sobie także po 
Upaństwow ieniu wszystk ich te 
a trów  dziecka j  m iod&eży i  u lw o  
rzsń iu  jednej naczelnej d y re kc ji 
na specjalną zaś uwagę zasługuje 
upaństw ow ienie „T ea tru  L a le k " 
W W arszawie.

Zasada prowadzenia d ługofa lo
w e j p o lity k i tea tra lne j zostanie 
u łatw iona- przez zastosowanie od 
nowego sezonu systemu stałych 
d y re kc ji i  s ta łych zespołów. Kon 
wencie będą zawierane ha czas 
nieograniczony. W  ten sposób 
można prow adzić d ługofalową 
p o litykę  repertuarow ą, »kończy 
się z coroczną gie łdą aktorską, 
płynnością zeąpołów i  często spo
tykaną  niezdrow ą a-tmasferą. w o 
k ó ł teatru .

Londyn (PAP). W  Londyn ie  pod 
pisano uklacl finansow y pomiędzy 
Bankiem  Gospodarstwa K ra jo w e 
go w  Polsce a b ry ty js k im  „L a - 
żą rd  B ro thers and. L loyds Bank"'.

U k ła d  przew idu je  udzielenie 
Fot see k re d y tu  na przeciąg 3 la t 
w  wysokości 6 m ilion ów  fu n tó w  
SKterlingów na zakup w  W ie lk ie j 
B ry ta n ii ciężkich maszyn. Poro
zum ienie bankowe pozostaje w  
ram ach p o ls k o -b ry ty js k ie j -umo
w y  hand low ej, na podstaw ie k tó 
re j W ie lka  .B ry tan ia  o trzym uje  z 
P o lsk i żywność i  inne  tow ary.

U k ład  podp isa li, ze strony b ry 
ty js k ie j przedstaw icie le „Lazard  
B ro thers and L loyds  B an k“  —  T y - 
ser i  H il l,  z po lsk ie j zaś —  dyrek
to r  B G K  P łonka oraz doradca f i -

wzmocniła nawet swoje sta
nowisko.

Rzym (obsł. \vł.). W edług o f i
c ja lnych  w iadom ości podanych 
przez w łoskiego m in . spr. wewn. 
Scelbę, głosowanie do senatu dało 
w y n ik i następujące: Chadecja 130 
m andatów. F ro n t Lu dow y 74, Sa- 
ragat 12, B lo k  na rodow y 9, mon a r 
chiści 4, re p u b lika n ie  3, różn i 5 
m andatów —  razem 237 senato
rów  w ybranych  w  głosowaniu.

W izb ie deputowanych partia, 
chrześc.-dem okratyczna uzyskała 
307 m andatów , F ro n t L u d o w y  182, 
Saragat 33, B lo k  narodow y 18, mo 
narch iśc i 14, repub likan ie  9, różn i 
11 —  razem 574 posłów.

W łoski gabinet m in istrów  zbie
rze się w  przyszłym tygodniu na 
swe ostatnie posiedzenie przed w y
borem nowego prezydenta, wyznaczo 
nym  na dzień 9 maja. Po tym  w y
borze de Gasperi zgłosi dymisję rzą 
du na ręce nowowybranego pre
zydenta.
. Do senatu wejdzie, poza kandyda

tam i wybranym i w głosowaniu, 107 
senatorów z nominacji. Są to ludzie, 
którzy zasłużyli się szczególnie w 
walce z faszyzmem. Na liczbę 107 se 
natorów 'z nom inacji znajdzie się 
47 członków p a rtii komunistycznej i 
socjalistycznej, którzy w alczyli w 
pierwszych szeregach włoskiego ru 
chu oparu.

Zakończenie wyborów nie przy
niosło 'zę sobą bynajm niej zm niej
szenia terroru ze strony obecnego 
rządu.. W. dniu dzisiejszym wzmoc
nione oddziały po lic ji nadal patro
lu ją  ulice Rzymu. Około godz. 5-tej 
po południu jedna i  głównych ar
te r ii miasta Corso Umberto obsta
wiona została szczelnie przez kara
binierów'. Uzbrojeni policjanci stali 
po obu stronach ulicy w odległości 
co pół metra.

M in ister Scęlba, który wsląw ił się 
drakońskimi zarządzeniami w okre
sie przedwyborczym zakazał dzisiaj 
manifestacji, która. Front Ludowo- 
Demokratyczny wyznaczył na nie-

Bydsosz.cz (PAP). C entra lny 
Zarząd Przem ysłu Skórzanego 
przystępuje do budowy w  B yd 
goszczy pierwszej w  k ra ju  fa b ry 
k i  ekstraktów  garbarskich. Część 
urządzeń maszynowych uzyskano 
ze zburzonej fa b ry k i ekstraktów  
garbarsk ich „Q uebracho“  w  W ar
szawie, k tó re  wyrem ontow ano i 
przewieziono do Bydgoszczy, resz
tę apara tu ry  i maszyn zamówiono 
w  Szwecji i  Czechosłow. oraz czę
ściowo w  k ra ju . Ogólny koszt bu 
dowy obliczony został na 700 m i
lionó w  zł.

Fabryka produkować będzie 
rocznie 3 tys. ton ekstraktów  gar
barskich. w  tym  50 proc. z surow

nansowy, ambasady E. P. w  Lon
dynie —  A leksandrow icz.

180 tys. min
zniszczone na Wyfcrzeżu

Gdańsk. (ZAP) — Wybrzeże sta
nowiło ostatni bastion oporu Niem 
ców na ziemiach Polski przedwo
jennej,-^ju też ze szczególną zacie
kłością przeprowadzili Niemcy m i
nowanie terenów. Saperzy z gdań
skiego baonu, którym  powierzono 
odpowiedzialną i niezmiernie waż
ną pracę, to ciągu trzech lat usu
nęli ponad .100 tysięcy min i '.n i
szczyli 172 tysiące pocisków arty
leryjskich.W  le j akcji, pełnej po
święcenia i samozaparcia się po
legło dwunastu saperów.

i dzielę 29 kw ietn ia w  Mediolanie. 
M a n ife s ta c ja  ta miała być pierw 
szym powyborczym zebraniem ru 
chu robotniczego.

Ważne oświadczenie z łoży ł w czora j 
sekretarz genc-a lny w ło sk ie j kon fe fts  
rac ii pracy D i V itto r io . P odkreś lił on, 
weber korespondenta agencji am ery
kańsk ie j INS, iż rząd o p a rty  być m u 
si na podstawach dem okra tycznych 
i reprezentować w szystk ie  podstawo
we ugrupowania w  parlam encie. „J e 
że li chcemy un iknąć w o jn y  dom ow ej 
i zaburzeń gospodarczych — new le - 
dział D i V itto r io , — trzeba powołać 
rząd k tó ry  reprezentow a łby wszyst
k ie  podstawowe s iły  po lityczne, t y l 
ko w tak im  w ypadku n o w y gabinet 
liczyć  może na współpracę ze s trony 
genera lnej ko n fede rac ji p ra cy “ .

Zdaniem D i V it to r io  rząd, k tó ry  wy 
łonP  się z now ych w y b o ró w  będzie 
m usia ł przeprow adzić re fo rm ę  ro lną  
i  za jać się sprawą l ik w id a c ji bezro
bocia ‘ Stosunek k lasy  robo tn icze j, re 
prezentowaną,1 w  kon fe d e ra c ji p racy 
do rządu, zależny będzie od jego po
sunięć. „

W a rty k u le  opub likow an ym  vr o r
ganie p a rtii kom un is tyczne j U n ita  
p rzyw ódca p a rtii kom un is tyczne j To- 
g lia tt i,  oskarża S tany Z jednoczone . o 
b ru ta ln ą  in te rw e n c je  w  w yborach  

| w łosk ich , a rząd o w yw ie ra n ie  nac i
sku na w yborców .

Edgar Ljrapst 
dziękuje Prezydentowi B?
Warszawa. (PAP). — Prezydent 

Rzeczypospolitej otrzymał od w nu
ka Karola Marsa — pana Edgara 
Longuet następujący lis t:

„Panic Prezydencie, po powrocie 
do, F rancji pragnę serdecznie po
dziękować za przyjęcie, z jakim  
spotkaliśmy się w Polsce. Pragnę 
również dać wyraz wdzięczności 
tak mojej, jak i mojej żony, za od
znaczenia państwowe, wręczone 
nam przez Pana Prezydenta. Po
głębią one jeszcze bardziej naszą 
miłość do Polski i wzmocnią r.ąsze 
wysiłk i, zmierzające do zaznajo
mienia ludu francuskiego z Waszą 
wspaniałą odbudową i postępami 
Waszego marszu ku socjalizmowi.

' • Edgar Longuet

ców kra jow ych , oprócz tego fabry* 
ka  będzie, przerabia ła ok. 3 tys. 
ton rocznie eks trak tu  zagranicz
nego „Q uebracho“ . P rodukc ja  fa 
b ry k i po k ry je  w  ok. 20 proc. k ra 
jowe zapotrzebowanie na eks trak 
ty  garbarskie.

Celem w ykorzystan ia  odpadków  
produkcyjnych , t j.  m iazgi d rzew 
nej C entra lny Zarząd P rzem ysłu  
Skórzanego zam ierza obok fa b ry 
k i ekstraktów  garbarsk ich  w y b u 
dować drugą fab rykę , k tó ra  bę
dzie fab ryko w a ła  sp iry tus drzew 
ny  oraz fu r fu ro l,  p ro d u k t m a jący 
duże zastosowanie w  przem yśle 
chemicznym.

W nuczka
J a n a  M a t e j k i

z m a r ła  w W arszaw ie
Warszawa (PAP). —  Z m arła  w  

W a r s z a w i e  Jan ina z K irc h -  
m ayerów  N ow ińska -— w nuczka 
w ie lk iego malarza polskiego —  
Jana M a te jk i.

Z m arła  zajm ow ała się przekła
dam i na język  po lsk i dzieł l i te 
ra tu ry  obcej. W okresie pow ojen
nym  ukazało się na po lskim  ry n 
ku  w ydaw n iczym  k ilk a  dokona
nych przez nią  przekładów . Jan i
na N ow ińska zajm owała się pod
czas okupac ji pracą społeczną na 
terenie podw arszaw skim , gdzie 
osied liła  się po wypędzeniu je j 
przez N iem ców z Gdyni, gdzie za
m ieszkiwała stale.

29 teatrów w Polsce
będzie lipaństwowioityeb

Układ finansowy
między BGK i bankiem brytyjskim

Pierw s/ta wu P o l s c e

Fabryka ekstraktów garbarskich w Bydgoszczy



Strona 2 D Z I E N N I K  Z A C H O D N I Piątek, 23 kwietnia 1948

W trzecią rocznicą historycznego paktu
W a r s z a w a  (PAP). W  trzecią  rocznicę podpisania sojuszu 

po lsko-radzieckiego odbyła  się w  W arszaw ie uroczysta akademia, 
poświęcona uczczeniu rocznicy historycznego układu.

c a t * € § * M & m i m  m  . $ € ? # #  f t o i i w y

Już  na długo przed oznaczoną 
godziną akadem ii, zapełn iła  się 
sala Romy przedstaw icie lam i par 
t i i  po litycznych, organ izac ji za
wodowych, społecznych i  m łodzie 
żowych, przedstaw ic ie lam i św ia 
ta  na uk i i  k u ltu ry  oraz liczn ym i 
przedstaw ic ie lam i społeczeństwa 
i  św iata pracy stolicy.

O godz, 18 p rzyb yw a ją  na aka 
dem(ię: w icem arsza łek Sejm u 
Ustawodawczego Szwalbe, Zam 
brow sk i, R a rc ikow sk i, członko
w ie  Rządu K. P. z prem ierem  
Cyrankiew iczem , w iceprem iera
m i G om ułką, K o rzyck tm  i  m in i
s trem  obrony narodowej, m ar- 
szalk ieh P o lsk i Ż ym iersk im  na 
czele, genera łic ja  oraz przedsta
w ic ie le  w ładz m ie jsk ich . Obecni 
b y li rów nież: ambasador ZSRR 
Lebied iew , ambasador rum uńsk i 
Ra ic iu , amb. Czechosłowacji H ej 
re t i  in n i członkow ie korpusu dy 
plomatycznego.

W  im ie n iu  Towarzystw a P rz y 
ja źn i Polsko-Radzieckie j akade
m ię  o tw o rzy ł prezes Towarzystw a
—  m in is te r Św iątkow ski.

Po odegraniu hym nów  po lsk ie 
go i  radzieckiego nastąpiło ukon 
s ty tuow an ie  się prezydium  A k a 
dem ii, w  skład którego weszli: 
w icem arszałek Sejm u —  B arc i- 
kow sk i, m in is te r spraw  zagranica 
mych —  M odzelewski, pierwszy 
w icem in is te r O brony Narodowej
—  generał Spychalski, przewod
niczący Stołecznej Rady Narodo
w e j —  Bańkowski, prezydent m ia 
sta —  T o łw ińsk i, p rzew odni
czący K o m is ji C en tra lne j Zw iąż 
kó w  Zawodowych —  W itaszew-

ski, przewodniczący Z w iązku  Sa 
mopomocy Chłopskie j —  Mura, 
znany poeta —- W ładysław  B ro 
n iew ski, p ro f. re k to r —  W archa- 
łow ski, pro f. A rno ld , p ro f. Osscw 
ski, p ro f. P ieńkowski, przodował 
cy pracy S to licy oraz przedsta
w ic ie le  wsi.

W im ien iu  P rezyd ium  m in is te r 
Ś w ią tkow sk i z a p ro s i do zajęcia 
m iejsca za stołem  prezyd ia lnym  
ambasadora ZSSR W ik to ra  Le - 
biediewa i  attaché wojskowego 
ZSRR gen. Masłowa, k tó rych  
zgromadzeni p o w ita li serdeczny
m i i  d ług o trw a łym i oklaskam i.

W  dalszym ciągu A kad em ii za, 
b ra ł głos m in . Ś w ią tkow ski, pod 
kreślą jąc, że sojusz po lsko -ra 
dziecki jes t stw ierdzeniem  w spó l
ne j w o li w spółpracy w  dziele n- 
mocnienia pokoju, bezpieczeń
stwa i  dobrobytu w  obu k ra jach  
1 w  pow ojenne j Europie.

Każda następna rocznica h is to
rycznego sojuszu z dn ia  21 k w ie t 
n ia  1945 r . n o w ym i argum enta
m i życia coraz m ocn ie j u tw ie r
dza naród po lsk i w  przekonaniu 
o słuszności p o lity k i Tządu P o lsk i 
Ludow ej.

Na zakończenie przem ówienia 
m in is te r Ś w ią tkow sk i w zn iósł 
o k rzyk  na cześć generalissimusa 
Stalina, prezydenta B ie ru ta  i  
p rzy jaźn i po lsko-radzieckie j.

O rk iestra  gra hym ny narodo
we obu państw.

Na trybun ie  sta je  m in is te r 
spraw  zagranicznych —  M odze
le w sk i w ita n y  ow acyjn ie  przez 
zgromadzonych.

Przemówienie ministra Modzelewskiego
M in is te r M odzelewski scharak

teryzow ał rea lizację  uk ła d u  po l
sko-radzieckiego na tle  wydarzeń 
m in ionego okresu, stw ierdzając: 

G dy w  M oskw ie  podp isyw aliś
m y a r ty k u ł p ierw szy uk ładu, m ó
w iący  o  w spó lne j walce z N iem 
cami nad Nysą, Odrą i  B a łtyk iem  
rea lizow a ły  go radzieckie działa 
1 czołgi, k tó re  u m o ż liw iły  nasze
m u odrodzonemu w o jsku  po lsk ie 
m u dotrzeć do B erlina , a k rw ią  
serdeczną żołnierza radzieckiego i 
polskiego przypieczętować nasze 
p raw o  do granic  na tych rab ie - 
•¿acta.

w o jn y  i  po zakończeniu w o jny , o 
um acnian iu  przy jaznej w spó łp ra
cy m iędzy obydwom a k ra ja m i w  
m yśl zasad wzajemnego poszano
w ania  swej niezależności i  suwe
renności, !

Już w  k ilk a  dn i po podpisaniu 
uk ładu  p rzyob lek ł się w  cia ło ró 
w n ież i  d ru g i jego a rtyku ł.

W  końcu lipca  1945 roku  zaczę
ła  się kon ferencja  w  Poczdamie, 
m ająca zadecydować o losie na
szych granic  zachodnich. Już na 

' p ierw szym  posiedzeniu delegacji 
po lsk ie j z delegacjam i trzech w ie l-

M in . M odzelewski cy tu je  z k o - j k ich  m ocarstw , m in is te r M o lo iow  
le i a r ty k u ł 8, m ów iący o zacho- i w  im ien ia  rządu radzieckiego za- 
w a n iu  i  wzm ocnieniu s ta łe j i  n ie- j ją ł jasne i  niedwuznaczne stano- 

, zachwianej p rzy jaźn i w  czasie ! w isko, w yraźnie i  bezwarunkowo

P o lsk ie  eksponaty
sa Mi^zparedetej Wystawie Szlaki w Wenecji

WARSZAWA. (PAP) Po raz 
pierwszy po wojnie Polska weźmie 
udział w tegorocznej międzynaro-

List dziennikarzy 
niemieckich

Warszawa. (PAP) Opuszczając 
Polskę, wycieczka dziennikarzy 
niemieckich skierowała do Związ
ku Zawodowego Dziennikarzy RP 
pismo, w  którym  m. in. pisze:

Przybyliśmy do Polski jako 
dziennikarze antyfaszystowscy, 
świadomi w ie lk ie j odpowiedzial
ności narodu niemieckiego zą 

■ zbrodnie popełnione przez faszyzm 
hitlerowski. Właśnie na terenie 
Polski zetknęliśmy się wszędzie z 
okropnym i śladami okupacji nie
m ieckiej. Całkowita gotowość czyn 
n ików  oficja lnych udzielenia nam 
in form acji o odbudowie i  nowym 
życiu, pozwoliła nam na gruntow
ne poznanie się z istotą i rozwo
jem  polskiej demokracji ludowej, 
przede wszystkim na nowych za
chodnich terenach polskich.

Wrażenia te przekażemy naro
dowi niemieckiemu, nie ukrywając 
niczego. Poznanie prawdy o nowej 
Polsce dopomoże nam w  naszej 
walce o nowe Niemcy, które w 
przyszłości będą żyć w zgodzie i 
przyjaźni ze swoim i sąsiada’mi.

Opuszczamy Polskę z myślą o 
w ie lkich ofiarach, które poniosła 
w  walce o wolność, z życzeniem 
dalszej owocnej pracy nad odbu
dową Polski Ludowej oraz nadzie
ją, że to pierwsze nawiązanie kon 
tak tu  przyczyni się do ustalenia 
nowych stosunków pomiędzy na
szymi narodami. Składamy jeszcze 
raz podziękowanie za wspaniało
myślne starania Waszego Związ
ku, dzięki którym  pobyt na tere
nie Waszego kra ju  stał się dla nas 
przeżyciem niezapomnianym.

dowej wystawie sztuki („B ienna
le“ ) w  Wenecji, które j otwarcie 
nastąpi w końcu maja br.

M in ister K u ltu ry  i  Sztuki m ia
nował komisarzem działu polskie
go profesora Wyższej Szkoły Sztuk 
Plastycznych w Warszawie, Macie
ja Masłowskiego.

Dział polski składać się będzie 
s wystawy pośmiertnej prac w y
bitnego art.-malarza Tytusa Czy
żewskiego, zmarłego w czasie oku 
pacji oraz z wystawy zbiorowej 
art.-malarza Jana Cybisa, profeso
ra Akadem. Sztuk Pięknych w 
Warszawie. Każda z tych kolekcji 
składać się będzie z ok. 30 prac. 
Obrazy Tytusa Czyżewskiego, prze 
znaczone na wystawę pochodzą 
m. in. ze zbiorów Muzeum Naro
dowego w Warszawie i  Muzeum 
Wielkopolskiego w Poznaniu; na 
kolekcję prac Cybisa składają się 
częściowo obrazy z jego ostatniej 
wystawy objazdowej, częściowo z 
Muzeum Wielkopolskiego i  Łódz
kiego.'

Na wystawę do Wenecji wysła
nych też zostanie k ilka  rzeźb, praw  
dopodobńie Dunikowskiego oraz 
tkanin artystycznych, które posłu
żą, jako elementy dekoracyjne dla 
działu polskiego.

popierające granice na Odrze i  
Nysie.

M in is te r zacytował następnie 
a rty k u ł 3, p rzew idu jący wspólne 
działanie po w o jn ie , aby usunąć 
wszelką groźbę ponownej agresji 
ze s trony  N iem iec lu b  jak iegoko l
w ie k  innego państwa, k tó re  sprzy 
m ie rzy łoby się z  N iem cam i bez
pośrednio lu b  w  ja k ie jk o lw ie k  in 
nej fo rm ie . S tanowisko rządu ra 
dzieckiego zarówno na teren ie O r
ganizacji Narodów  zjednoczonych 
na poko jow e j kon fe ren c ji parys
k ie j, ja k  na konferencjach rady 
m in is tró w  spraw  zagranicznych i 
w  Radzie K o n tro li M iędzysojusz
nicze j w  B erlin ie , jes t doskonałą 
ilu s trac ją  urzeczyw istn ien ia tego 
a rty k u łu  z ogrom ną korzyścią dla 
P o lsk i i  d la  spraw y pokoju.

Następnie okolicznościowe prze 
m ów ienie w yg łos ił ambasador Le 
biediew, po czym zebrani wśród 
ogólnego aplauzu uch w a lili 
wniesioną przez m in is tra  Ś w ią t
kowskiego rezoluaję,_ ̂  stw ierdza
jącą, że rzeczywistość ubiegłych 
trzech la t  w  życiu naszego pań
s tw a w  pe łn i po tw ie rdz iła  donio

słość i  h istoryczne znaczenie so
juszu polsko-radzieckiego.

B ra tn ia  pomoc ze strony Zw iąż 
ku  Radzieckiego, okazywana Pol 
sce w  na jtrudn ie jszym  okresie od 
budowy gospodarczej : oraz ser
deczna współpraca ku  w za jem nej 
korzyści stanow i jeszcze jeden 
n iezb ity  dowód w ie lk ie j żywotno 
śc* i  ciągłego pogłębian ia się nie 
złom nej p rzy jaźn i m iędzy ®ta«y- 
m i narodam i.

Uroczystość 
w Katowicach

KATOWICE, (jmm) Trzecią rocz
nicę zawarcia sojuszu polsko-ra
dzieckiego Katowice uczciły uro
czystą akademią w Sali F ilharm onii 
Śląskiej. Na akademię przybyli 
wicewojewodowie płk. Ziętek i  dr. 
Nantke-Namirski, prezydent mia
sta dr. W illner, przedstawiciel W oj
ska Polskiego gen, Turkowski, A r 
m ii Czerwonej p łk. Zieleziński, 
przedstawiciel Zarządu Głównego 
Tow. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
gen. Kuszko, przedstawiciele partii

politycznych,
czeńśtwa.

organizacyj i społe-

S e p e s z e  g r a t u l a c y j a e
WARSZAWA. (PAP). Do Warsza

wy nadesłana została następująca 
depesza:

Pan Bolesław Bierut, Prezy
dent Rzeczypospolitej Polskiej, 

Warszawa
Proszę Pana, Panie Prezy

dencie, o przyjęcie moich powin
szowali w związku z 3 rocznicą 
podpisania układu o przyjaźni 
wzajemnej, po mocy i  współpra
cy powojennej między Związ
kiem Radzieckim a Rzeczypo
spolitą Polską jak  również mo
ich serdecznych życzeń dalszych 
osiągnięć w dziale budowy s il
nej demokratycznej Polski oraz 
umocnienia sojuszu i  przyjaźni 
między naszymi narodami.

(—) M. S z w e r n i k  
Depesze o podobnej treści, podpi

sane przez J. Stalina i  W. Moloto- 
wa otrzym ali: premier Cyrankie
wicz i m inister Modzelewski.

Incydent na granic?
biiłgarske-greckiej

S o f i a .  (PAP). Tutejsza óweK 
eja prasy kom u n iku je : ,

D n ia  15 k w ie tn ia  br. około g°®" 
10 w  odległości 4 kilometrów’ <" 
półnoeny-wschód od w ioski M®" 
ziek, w  powiecie Swilengrad, 
nareho-fasaystowski p lu ton 
ekl o tw o rzy ł ogień z karabin®  ̂
maszynowy ch i  zw yk łych  P1®6* 
e iw ko p a tro lo w i bułgarskie®"; 
Następnie m onarcho-faszyści 8r® 
cy us iłow a li przejść na taTytori«® 
bu łgarsk ie  i  uprowadzić straz®^ 
ków  bu łgarskich . Bułgarską sl®*' 
ba graniczna zm usiła ich jejb*® 
do w yco fania się.

K om u n ika t dodaje, iż  13 kn®*' 
ta ia  w  re jon ie  w io sk i Goleho® 
padły na te ry to r iu m  bulgarsk 
dw a pociski a rty le ry jsk ie , 
strzelone z te ry to riu m  greek*« 
w idocznie w  celach prowok»®3" ” 
nych.

B u rs a  im . 
gen. Świerezcwskleg®
Rzeszów. (PAP) Na posiedzenjf

Powiatowej Rady Narodowej
Przemyślu uchwalono przeznac^ 
1 m ilion zł na stworzenie bu*" 
im. gen. K. Świerczewskiego ®gen.
chłopskich dzieci tego powiatu
częszczających 
myślu.

do szkół w PfzS

Manifestacja żałobna w Zabrzu

Ostatnia droga Pstrowskiego
Idea, której służgł Zm arijj jest niezniszczalna

Zaczerniło się Zabrze od górniczych m undurów , za
czerw ieniło się od pu rpu ry  niezliczonych sztandarów 
w  ten dzień ostatniego pożegnania pierwszego gó rn i
ka Polski, W incentego Pstrowskiego. U licam i p łynę
ły  delegacje za delegacjam i w  stronę Domu K u ltu ry  
H u ty  Zabrze, gdzie w ystaw iona była  trum na ze zw ło 
kam i Zm arłego.

W ie lka  sala Dom u K u ltu ry  to 
nęła w  zie len i. Dookoła zw isają 
sztandary górnicze i  pa rty jne . Na 
w prost wejścia czerwony trans
paren t z napisem. „Cześć pamięci 
in ic ja to ra  w spółzawodnictwa p ra 
cy“ . Na ścianie dwa skrzyżowane 
sztandary, pod n im i wzniesienie 
pokry te  k irem , a na n im  trum na  
z cia łem  Pstrowskiego, po k ry ta  
sztandarem PPR. Przed trum ną  
poduszki z odznaczeniami Z m arłe 
go: Z ło tym  Krzyżem  Zasługi i  
Krzyżem  P o lsk i Odrodzonej. P rzy 
trum n ie  p e łn ili w a rtę  honorową 
na zm ianę dyrek to rzy  kopalń, in 
żynierow ie, sztygarzy, p rzodow n i
cy pracy i  górnicy, zjednoczeni w  
żalu po przedwcześnie zm arłym  
przodow niku i  towarzyszu pracy.

Od samego rana de filow a ły  
przed trum ną  t łu m y  b rac i g ó rn i
czych i  m ie jscow ej ludności. N ie 
u ry w a ł się ten po tok lu d z k i an i 
na chw ilę . W ydaw ało się, że cały 
Śląsk pośpieszył osta tn im  hołdem 
d la  Tego, k tó ry  p ierw szy pokazał, 
ja k  należy pracowite.

Na godzinę przed pogrzebem 
z ja w ia  się u  tru m n y  w dowa po 
śp. P strow sk im  w  otoczeniu 
dwóch synów i  c ó rk i i  spędza przy 
n im  długą chw ilę  w  kon tem placji.

No k ró tk o  przed godziną IG 
p rzybyw a ją  przedstaw icie le w ładz 
a m ianow icie  w icem in is trow ie , 
S&lcewicz i  R um iński, wojewoda 
gen. A l. Zawadzki, przewodniczą
cy W RN Tkocz, sekretarz W K  
PPR p ik . Ochab, przedstaw icie le 
przem ysłu z generalnym  dyrek to 
rem  CZPW  Topolskim , przedsta
w ic ie le  Zarządu M ie jskiego w  Za
brzu i  w ie lu  innych  reprezentan
tów  w ładz.

Tymczasem na u licach fo rm u je  
się o lb rzym i kondukt. Na czele 
kroczy o rk ies tra  wychow anków  
Szkoły Przysposobienia Przem y
słowego, da le j delegacje ze wspa 
n ia iy m i w ieńcam i, k tó rych  jest 
125. W yróżn ia ją  się p iękne w ie ń 
ce: M in is tra  Przem ysłu i  Handlu, 
w o jew ody Zawadzkiego, K C  
Z w iązków  Zawodowych z W ar
szawy, W oj. Kom . PPR i  w ie le 
innych . Za w ieńcam i łopoce na 
w ie trze  las sztandarów. Są tu  
sztandary górnicze i  pa rty jne , 
sztandary T U R -u  i  ZW M . Jest 
ich bez lik u . Za n im i zaprzężony 
w  cztery czarne konie, p łyn ie  
s tro jn y  czerw ien ią i  zdobny b ry 
ła m i węgla po bokach, w ysok i 
karawan, na k tó rym  ustaw iono 
trum nę, po k ry tą  sztandarem na
rodowym . Na tym  wozie t r iu m 
fa ln ym  poprzedzanym w ieńcam i 
i  sztandaram i, pośród gęstwy 
ludzk ie j, stłoczonej na chodn i
kach w zd łuż całej, d ług ie j trasy, 
w iodącej na cmentarz, odbywa 
W incenty P strow ski ostatn ią swo 
ją  drogę. Za Jego trum ną  kroczy 
podtrzym yw ana przez dwóch sy
nów m ałżonka Zmarłego, a da le j 
grupa przedstaw ic ie li w ładz i  nie 
Zliczona rzesza ludności z Zabrza 
i  z całego Śląska. P rzy dźw ię
kach marszów żałobnych cały ten 
ogrom ny orszak sanie w o lno ku  
położonemu za m iastem  cm enta
rzow i. W  przerwach m iędzy m ar
szami rozbrzm iew a g łuchy łoskot 
żałobnych w e rb li.

W zniesiona wysoko na ka ra 
wanie p łyn ie  trum na, przed k tó 
rą  chylą  się i  od k ryw a ją  g łowy. 
Orszak dochodzi do cmentarza i 
rozlewa się po ca łym  jego te re 
nie. Wszędzie górnicze czapki,

M & ż n i c m  Æ tÊ a n
m ięd zy  A n g lią  i  USA w  s p m w ie  M ubry

Londyn (PAP). D z ienn ik  „ F i.  
nancia l T im es“  donosi o zaryso
wujące j się różn icy zdań pom ię
dzy W ie lką  B ry tan ią  i  Stanam i 
Z jednoczonym i w  spraw ie orga
n izac ji przem ysłu w  Zagłębiu 
R uhry.

Skład T f ic z a s m j  Nacz. Rady Spółdzielczej
W arszawa (SAP). W  Warsza

w ie  odbyło się p lenarne posiedze
nie Tymczasowej Rady Spółdziel
czej pod przewodnictw em  w ice- 
marsz. Szwalbego. W  sk ład Rady, 
zgodnie z przepisam i s ta tu tu, w e
szli dodatkowo Józef Szczęśniak z 
ram ien ia  KCZZ, Izolda K o w a l
ska z L ig i K ob ie t i M ieczysław  Bo 
da lsk i ja ko  przedstaw icie l Z w , Sa 
mopomocy Chłopskie j.

W  uzupe łn ien iu  Prezydium  Ra
dy, składającego się dotychczas z 
wicemarsz. Szwalbego jako prze

wodniczącego i  dyr. D roźniaka i  J. 
G rubeckiego ja ko  w icep rzew ^dn i 
czących, powołano na trzeciego 
wiceprzewodnicz. J. K ró la  z Ł o 
w icza i  na sekretarza J. A dam u- 
SOWą.

Następnie Rada dokonała w y 
boru Tymczasowego Zarządu, po
w o łu jąc  jednom yśln ie na prezesa 
p łk : Edw arda Ochaba oraz na 
członków  zarządu: Jana Dom ań
skiego, Adam a F ija łk a , Leona M ar 
szalka, Lud ty ika . Pawłowskiego, 
Teo fila  Pszcsółkpwskkgo i  S tefa
na Surzyckiego..

„Po zakończeniu w o jn y  —  p i
sze „F ina nc ia l T im es“  —- rządy 
b ry ty js k i i  am erykański uzgodni
ły , że w ie lk ie  n iem ieckie  koncer- 
n -  zostaną z likw idow ane i  że ma 
gnaci p rzem ysłow i z Zagłębią 
R u h ry  zostaną wywłaszczeni.

N iektó re  ko ła  b ry ty js k ie  pra
gnęłyby pójść jeszcze dale j i  upań 
s tw ow ić . n iem iecki przem ysł sta
low y, jednakże A m erykan ie  nie 
chcą nic słyszeć o p ro jektow anej 
nacjona lizac ji. W ładze am erykan 
skie n ie  chcą żądnej nacjonaliza
c j i  przem ysłu Zagłębia R uhry , a 
dążą jedyn ie  do zwiększenia p ro 
d u k c ji s ta li w  Niemczech.

Jeżeli rząd b ry ty js k i n ie  zm ie 
n i swego zdania i  nie zastosuje 
się do żądań am erykańskich, róż 
nice zdań pomiędzy A ng lią  i  S ta
nam i Z jednoczonym i w  spraw ie 
p ro d u kc ji s ta li w  Niemczech będą 
się zaostrzać .coraz .. bardzie j - — 
kończy „F ina nc ia l T im es“ .

wszędzie chorągw ie I  wieńce. 
W śród szpaleru wychow anków  
szkół górniczych niosą trum nę 
śp. Pstrowskiego Jego koledzy — 
przodow nicy prący i  składa ją ją  
nad o tw a rtą  m ogiłą, dookoła k tó 
re j g rupu je  się rodzina, przedsta
w ic ie le  w ładz, przodow nicy p ra 
cy, oraz sztandary.

Jako p ierw szy p rzem ów ił na 
cm entarzu w icem in is te r R um iń 
ski.

— W te j trum nie — zaczął mów
ca — schodzi po raz ostatni pod zie
mię W, Pstrowski. Samo Jego na
zwisko ma coś z te j mocy i  siły, 
która mobilizuje. Ta siła b ije  od 
całej klasy robotniczej, bo Pstrow
ski by ł je j najlepszym wcieleniem 
i  uosobieniem. Czyż może bowiem 
ktoś lepiej reprezentować klasę ro
botniczą, jak  Ten który tu ła ł się za 
pracą za granicą, a k tó ry  zrozumiał 
ja k  trzeba budować Polskę. Budo
wać Polskę — stwierdza dalej mów
ca, to nie ty lko  budować przemysł 
ale pracować lepiej.

Ta siła i  moc prom ieniuje nadal 
od postaci tego Pierwszego G órni
ka. Pstrowski nie żyje, ale żyje 
Pstrowski sztandar, k tó ry  dalej mo
b ilizu je  i  pod którego znakiem pra
cujemy. Pstrowski nie żyje, ale żyją 
Jego towarzysze, Jego idea. W Jego 
pracy znajdujemy natchnienie dla 
dalszych wysiłków nąd odbudową 
Polski. W incenty Pstrowski — za
kończył w icem inister Rumiński — 
dobrze zasłużył się nie ty lko  gór
nictwu, przemysłowi ale i  Polsce“ .

Z ramienia Polskiej P a rtii Robot
niczej żegnał Zmarłego płk. Ochab, 
k tó ry  stw ierdził, że Pstrowski uosa
bia ł najlepsze cechy klasy robotni
czej. B y ł wzorem Polaka, który 
wiedział, że przez wytężoną pracę 
odbudujemy Dom Polski Ludowej. 
On by ł Pierwszym, k tó ry  na wez
wanie p a rtii do zwiększenia w ysił
ków odpowiedział czynem. Jego 
przykład będzie zagrzewał wszyst
k ich do pracy nad tym , aby ten 
Dom Polski Ludowej stał się takim  
jasnym, jak im  go w idzia ł Zmarły.

„Zegnam Cię tow. Pstrowski w  
im ieniu całego społeczeństwa śląsko 
dąbrowskiego" — rozpoczął swoje 
przemówienie woj. gen. Zawadzki, 
stwierdzając dalej, że był czas w 
Polsce, kiedy Pstrowscy nie mogli 
u) n ie j wyrastać. K iedy w ielu z 
nich nie miało pracy i  Chleba i  mu
siało emigrować. Wtedy jeszcze o 
Pstrowskich nie wiedziano.

„D la  takich jak  Ty' 
l i ł  mótuca

— podkfej  
przyszedł czas

ro w  Polsce Ludowej. Nie 7WO0‘f_ 
stać się chlubą i  dumą społeczen 
siwa, kiedy pracowałeś dla kaptta 
lizmu. Mogłeś się N im  stać dopier ’ 
kiedyś w rócił do Polski bez obssa . 
ników i  kapitalistów. W te j P0^„. 
mogłeś się stać Pstrowskim, droU 
wskazem i  sztandarem."

Gen. Zawadzki podkreślił 
nie, że po Zm arłym  zostało nie
ko nazwisko, ale i godni następ 
Stw ierdził dalej, że ruch w sp "1

iCf*
,ółz®'

wodniczy, k tó ry  objął już w s z y s ^  
gałęzie przemysłu ogarnie i *n0I e. 
pracowników i  że wkrótce nie ° 
dzie już żadnego uczciwego Pol® ’ 
k tó ry  by nie rozumiał, że ty* 
zwiększoną wydajnością pracy ** 
żna odbudować zniszczone paUff  ̂
— w ielk ie i potężne.

Z kolei żegnali Zmarłego i1” 1̂  
niem Centr. Zw. Górników Pre£,a, 
Szczęśniak, im ieniem PPS — P a, 
Sieradzki, imieniem CZPW 1,0 
dyr. Fr. Topolski. ^

We wzruszających, a ProiVL y  
słowach żegnali się ze swym j ^ ,  t
rzyszem pracy przodownicy T1®. 
kopalni „Jadwiga", LewandoW®^* - 
kopalni „Makoszowy“ , KnaP1 „ 
kopalni „Zabrze-Wschód“ , i
z kopalni „M ikulczyce“ , K u b *^ ^  
Huty „Żabrze" i  wreszcie, B°ri: 
Bugdoł z kopalni „Śląsk“ . j

Na zakończenie przemówił P , .  
Czerwiński z CZZG, charakter" ^ 
jąc zasługi Zmarłego i wskażj".e, 
że niepisany testament P s tro W *^  
go, k tó ry  poświęcił się cały W P* 
dla Polski musi być i  będzie 
lizowany. ie.

Przy dźwiękach szopenowscy 
go marsza opuszczają przód®'”  ¡¡y. 
pracy trumnę do otwartej 
Chyli się w  te j chw ili laß „iet- 
rów. Ostatni to już hołd d‘® 
wszego górnika Polski i  03 
pożegnanie.

A  potem rozbrzmiewają “ f  r0j» 
Międzynarodówki i  Hymnu tB- 
wego. Nad mogiłą Pstrowsto®8 
śnie ogromny stos wieńców.

Wincenty Pstrowski ,®pocZJtóre> 
zawsze w  śląskiej ziemi, *  bJf i 
wydobywał najcenniejsze s" , ejicie' 
której służył przykładem ^  poi 
go w ysiłku w dziele o d b u i }(J <»« 
ski Ludowej. Jego im ię gór'
na w ieki w  h is to rii polskieg #r 
nictwa, a Jego idea żyć h i pq- 
następcach, których po ®° 
zostawił, (kb)

List o tw arty b rac i Bugdołów

„Godnie uczcimy pamięć Pstrowskiego
i i

K a t o w i c e .  (PAP). R ekordzi. 
Soi przem ysłu węglowego bracia 
Bugdoł z kopa ln i „Ś ląsk”  og ło
s il i w  zw iązku ze zgonem in ic ja 
to ra  współzawodnictwa pracy i  
pierwszego polskiego gó rn ika  —■ 
W incentego Pstrowskiego —  lis t 
o tw a rty , w  k tó ry m  podkreśla ją  
zasługi Pstrowskiego, ja k o  in ic  ja 
to ra  współzaw odnictw a pracy w  
Polsce —• ruchu, k tó ry  odgryw a 
tak  w ie lką  ro lę  w  budow ie « iły  
gospodarczej P olski, w  podniesie 
n ;u  stopy życ iow ej mas p ra cu ją 
cych oraz w  cem entowaniu jedno 
ścj k lasy robotniczej, 

i  „W  dn iu  ciężkie« żałoby rou ri-

my godnie uczcić 
Wincentego Pstrowski®»® i 
szą autorzy listu. Z yitlft*1- 
jego czynów bierzmy Pr  ^ gę-

Składając ho łd  *as*a^ ^ * * i l *i. 
now i P o lsk i Ludow ej, Pr ^ f fl* 
k o w i wszystkich j <
s z m a  nauczyc ielowi, _
mogiłą ślubu jemy „^{L js ie  
jak on prooowec. ^
lepszym wyrazem uczczą 
walki i jego zasług.

świadomi swych %
wobec kraju 1 j
klarujemy dalszą
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(REPORTAŻ W ŁA S N Y
«d z i e n n i k a  z a c h o d n i e g o “ )

Szczecin, w  k w ie tn iu
Z końcem zim y i wczesną w ió- 

1945 r. przetoczyła się przez 
“ wno-rse Szczecińskie, podówczas 
leszcze Pommern. wojna. P o raz 
óiev« s»y <>d w ie ln  la t m iasta i

- rscu,ąca fizycznie lub umysłu- 
Z °  uzyska bez zbytniej s trat’ 
/-asu pożądany efekt w  wyglą- 

r f 1“  używając codziennie mato- 
, ,e§o kremu ..Anida“ , k tó ry  wy- 
D'el® i  wyrównuje skórę, zabeż- 
? l "a M c .ją w ten sposób przed 
i  fszczkam i. Gtadka. równa 

zaróżowiona od pudru 
jj. . 1'  f ; '  skóra, r o b i. m iłe wraże- 
„ . . na otoczeniu i zapewnia po
godzenie

®ie z iem i szczecińskiej stanęły 
" ,  ogniu i gruzach. W alk i, jakko ! 
" 'le k  kró tk ie , by ły  zacięte. Niem 
Cy zdaw ali sobie sprawę, że Po
morze, to bram a na B e rlin  i  bro- 
j*1*' zaciekle każdego niem al do- 
"b -  Na północy, w  oko licy Kolo. 
brzega i  w  samym mieście wal- 

polskie dyw izje . W połowic 
kw ietn ia przerwane zostały ostał 
^ e  umocnienia, z końcem m iesią- 

całe Pomorze Zachodnie było 
"ttine od wroga.

ślad za oddziałam i w o jsko. 
napływać zaczęli osadnicy, 

p j", My władze adm in istracyjne.
b’si p ion ierzy — to w w ię k  - 

Ua e* Poznaniacy i warszaw iacy, 
Z y ‘Unie repa trianc i zza Bugu i 

Schodu. Ludność z Poznańskie

go osiadała przeważnie w  m ia . 
stach, podczas gdy repa trianc i 
za jm ow ali gospodarstwa w iejskie.

Ciężkie początki
Rozpoczął się okres „złotego 

szabru“  i  ła tw ych  zarobków. Po 
miastach j  wsiach hu la ły  bandy 
m aruderów  i rabusiów, tysiące 
hektarów  leżało odłogiem, b ra k  
było  siły  roboczej i inwentarza, 
uszkodzone domy niszczały. D o 
piero teraz, z perspektyw y trzech 
lat, można docenić ile zostało w  
ciągu tego czasu dokonane, ile  
samozaparcia i  hu rtu  ducha w y 
kazali ci wszyscy, k tó rzy  ten o- 
kres p rze trw a li, nie dla nabicia 
w a liz  poniem ieckim i „c iucham i“ , 
lecz d la  praw dziw e j, tw órcze j 
pracy. .

Pierwszym  bodajże na jw a żn ie j
szym zadaniem ze strony naszej 
adm in is trac ji było z likw idow an ie  
niepożądanego, przestępczego ele 
men tu. W alka ta była trudn a  i  
w ie le m ogił funkc jonariuszy m i
lic j i  i urzędów bezpieczeństwa 
jest rozsianych po ziem i szecze. 
cińskiej. W rezultacie jednak * *a 
pewniono mieszkańcom spokojną 
pracę i dziś Pomorze Szczecińskie 
należy do na jspokojniejszych w o 
jew ództw  w k ra ju .

Równolegle rozpoczęto drugą, 
zakrojoną ju ż  na dłuższą metę 
akcję — dźw ignięcia z ru  n prze
m ysłu i gospodarki ro lne j. Praca 
ta w ym agała olbrzym iego w y s ił
ku  całego spoeczeńsłwa. W ięk
szość fa b ryk  została w sku tek dzia 
łań wojennych zniszczona, a urzą 
dzenśa fabryczne nieomal w cało
ści w yw iezione przez Niemców. 
Poza tym  Pomorze Szczecińskie 
m ia ło  przed w o jną  m im p nienad - 
zw ycza jne j ziemi, charakter w y 
b itn ie  ro ln iczy. N iemcy inw esto
w a li przeważnie w  dzielnice za
chodnie — wschód był na, ogół 
pod względem przem ysłowym  za 
niedbany.

Dziś w ie le  fab ryk, o ile  można 
użyć tego powszechnie p rzy ję te 
go frazesu, tę tn i p raw dziw ym  ży. 
ciem. W  Sianowie pod Kosza li
nem powstała fab ryka  zapałek, w 
Szczecinie, k tó ry  jest n ie w ą tp li
w ie na jw iększym  ośrodkiem prze 
m yślowym  w województw ie, czyn 
nych jest k ilkanaście potężnych 
fa b ryk  z hutą „Szczecin“  oraz za

kładam i m otoryzacyjnym i, kon 
fekcy jnym i i  im. na czele.

W  północno-zachodnich pow ia
tach wskrzeszono z gruzów k ilk a  
dziesiąt zakładów przem ysło
wych. Z każdym miesiącem roś
nie  w  górę krzyw a, obrazująca 
wzrost p rodukc ji przem ysłowej 
Pomorza Szczecińskiego.

Wsie rosną  
ja k  n a  d ro żd żach

Nie m nie j s ilny  nacisk położono 
na ro ln ictw o. Sztandarowym  za
daniem w ładz by ło  zaoranie odło
gów. B raku jąca siła pociągowa 
zestala uzupełniona przez trans
p o rty  tysięcy kon i ze Szwecji, 
przez im p ort tra k to ró w  czeskich, 
am erykańskich i sprowadzenie 
c iągn ików  polskie j produkcji!, 
przez zwiększenie ilości nawozów 
sztucznych. Państwo przyszło z 
w ydatną pomocą osadnikom- D h i 
goterm inowe pożyczki um ożliw ia 
ły  nabycie sprzętu i inwentarza. 
Przed trzema la ty  na Pomorzu 
Szczecińskim dawał się odczuwać 
d o tk liw y  brak pogłowia i zboża. 
W roku bieżącym przew idziany 
jest ju ż  eksport nierogacizny za 
granicę.

Na odbudowę wsi przyznano 
flOO.flftO.OOO zł. Pozwoli to na od
danie osadnikom około 5.000 no
wych zagród.

W  okręgu PG M  (powiaty: P y 
rzyce, G ry fin o  i  M yślibórz) zna
nym  z bardzo dobrej ziemi, wsie 
rosną dosłownie jak na d ro 
żdżach. W  n iektórych gminach, 
k tó re  jeszcze przed rokiem p rzy 
pom ina ły pustynię, bieleją se tk i 
nowych domów i  zagród. Na b u 
dow n ic tw o m iejskie, z w y ją tk iem  
Szczecina, k tó ry  ma osobne k re 
dyty , przew idziano 400 m ilionów  
zł.

Usprawniono kom unikację 
przez budowę nowych dróg i odbu 
dowę starych. Dumą mieszkań
ców ziem i szczecińskiej są 2 mo. 
sity na Odrze między Szczceincm 
a Dąbiem  o łącznej długości 416 
m etrów . Z województwam i cen
tra ln y m i łączą Pomorze Szczeciń
skie liczne lin ie  kolejowe i samo
lo towe (Warszawa, Poznań, 
Gdańsk). Szczecińska Dyrekcja  
K o le jow a  posiada olbrzym ie w a r 
sztaty w  Szczecinie i Stargardzie.

Największą atrakcją 
województwa jest 

jednak morze
Na wybrzeżu k ró lu ją  cztery dti 

że po rty : Szczecin, Kołobrzeg, 
Św inoujście i  Ustka. Poza tym  
liczne uzdrow iska ja k : M iędzy
zdroje, M iędzywodzie. Dziwnów,

Port szczeciński osiągnął, w dniu 5.IV. br., rekord przeładunku węgla 
(8.470 ton) w ciągu doby przy nadbrzeżu „Kaszubskie 1“ . Na zdjęciu 
t  ładowanie węgla na okręty „ Reias“  i  „M arinę“ .

Foto SAP

Ustron i e i w  „g łęb i lą d u “  Połczyn 
Z d ró j ze s łynnym i kąp ie lam i bo
row inow ym i, ściągają w  sezonie 
le tn im  tysiące kurac juszy z całej 
Polski. P o rty  nab iera ją  już  ko. 
smo poi tycznego w yg lądu. Na u- 
licach Szczecina, czy Kołobrzega 
słychać jeżyk  szwedzki, no rw eski 
angielski, h iszpański lu b  nawet 
w łoski.

Można by mnożyć bez końca, 
p rzyk łady  dowodzące rozw o ju  w o 
jew ództw a szczecińskiego. Można 
napisać k ilk a  a rty k u łó w  na temat 
ak tyw izac ji szko ln ic tw a odbudo
w y szp ita ln ic tw a  i ośrodków zdro 
w ia, rozw oju  rzemiosła, coraz 
większego zainteresowania ży 
ciem k u ltu ra ln y m  itd., itd .

W brew  w sze lk im  ponurym  pro 
gnostykom  zawodowych pesym i

stów, w brew  skry tym  nadziejom  
i N iemców i ich zachodnich opie- 
‘ kunów  Pomorze Szczecińskie zda 
m iewa dynamizmem życiowym  
mieszkańców. Wśród 800-000 rze- 

1 szy po lsk ie j ludności (Niemców 
praw ie już  nie ma) w y tw o rz y ł się 
w  specyficznych w arunkach spe
c ja lny  typ  człowieka. N ie trzeba 
powtarzać frazesów o „p io n ie r
stw ie“ , „rub ieżach“ , „z iem icy pia 

I Stawskiej“  it-p. M ieszkaniec P o
morzu Zachodń. w  żm udnej co- 

j dziennej pracy nad tym  się n ie  
| zastanawia. Czuje jednak, że zie.
! m ia, na k tó re j m ieszka stała się 
1 jego drugą ojczyzną Zdążył ju ż  
tę. ojczyznę pokochać. I  dlatego 
też m ów i zawsze o „N A S Z Y M  
POM ORZU S Z C Z E C IŃ S K IM “ .

TAF.

Blichtr i ponura rzeczywistość

Dwa oblicza Paryża

ansporter taśmowy, jeden z dwunastu używanych do przeładunku 
węgla w Ustce.

Foto SAP

P A R Y Ż , w  k w ie tn iu .
Od paru dni po porywistych w ia

trach zachodnich, niosących z sobą 
deszcz, i grad wiosna tr ium fu je  w 
Paryżu. El.egenackie paryżanki powi 
tały ją barwnymi, wiosennymi suk 
niami, narożniki bulwarów toną w 
powodzif kolorów i świeżości kw ia
tów sprzedawców ulicznych, a za
kochane pary, nie widząc świata po
za sobą, przemierzają powolnym 
krokiem tonące w zieleni parki, u l i
ce, wybrzeża Sekwany.

Niestety, jest to ty lko  jedna stro
na medalu tej tak bardzo wyczeki
wanej wiosny. Drugą jest niepokój, 
malujący się na twarzach mężczyzn 
i  kobiet wracających wieczorem z 
pracy w natłoczonych wagonach 
metra paryskiego, jest pią zmęcze
nie wyzierające z każdego ruchu, 
każdego słowa szarego, o jakżeż nie 
wiosennego, tłumu, oblegającego w 
godzinach przedpołudniowych pa
ryskie piekarnie, wędliniarnie, targi.

Blaski i nędze
Cudzoziemca przyjeżdżającego do 

Paryża ze zniszczonej Warszawy o- 
garnia wrażenie dobrobytu, pięknie 
urządzonych wystaw sklepowych, 
licznych i regularnie kursujących 
autobusów. Spacerując po bulwa
rach w  okolicy Opery w idzi ele
ganckie kobiety, wspaniałe lim uzy
ny amerykańskie, roześmiane twa
rze młodych ludzi z aparatem foto
graficznym w ręku podziwiających 
cuda arch itektury paryskiej.

Wystarczy jednak pierwsze ze
tknięcie z tłumem opuszczającym 
biura i fabryki, utartą trasą zmie

rzających do ciemnych, ziejących 
potem ludzkim kuluarów metra, 
pierwszy kontakt z szarym obywa
telem wielkiego Paryża, pierwszy 
rzut oka na nęcącą w ie lk im i ty tu 
łam i gazetę paryską, by pierwsze 
wrażenie prysło, by odurzonemu 
powierzchownym blichtrem  cudzo
ziemcowi otworzyć oczy na smutną 
rzeczywistość wiosny 1948 w Pa
ryżu.

Paryż kobiet w nylonach z kro 
kodylowymi torebkami, Paryż w ie l
kich tarasów kawiarnianych, Paryż 
jaskrawo oświetlonych kabaretów 
nocnych, ziejących pustkami luksu

sowych gabinetów kosmetycznych 
jest Paryżem prostytuującym się 
bogatym turystom  zza A tlantyku, 
jest Paryżem tych wszystkich, któ
rzy dzisiejszy luksus swój opłacili 
zginaniem karku, służalczością lub 
wręcz pracą dla okupanta niemiec
kiego, jest w końcu Paryżem tych, 
którzy dorobiwszy się na handlu 
dewizami lub papierosami amery
kańskimi, usiłują sobie ciężarem za
robionych m ilionów zdobyć wstęp 
dó salonów zubożałej. lub wzboga
conej, zależnie od zajętej w czasie 
wojny postawy, w ie lk ie j burżuazji 
francuskiej.

P a m i ę t n i k i  z d m / t ó w

Prasa radziecka o filmie
» ^ o s k «•siÿ* ' ”

dokum entalnym  „Polska“

hte b e s t ia “
a (PAP) „P raw da“  i  

r  zamieszczają obszer-
«Akui^ i e ,  poświęcone film o w i
*ŁiJęjj,! eDta 1 nemu „P olska“ , prze
wodu w ie lką  sym patią do na- 
,łhnr,n i|. s liipg° i podziwem  dla 
óftWęj rozw o ju  now ej lu -

fei p^ a -  w a rtyku le  M akaren 
M ijo  e’ «Naród radziecki obser- 
jHeip * g łębokim  zainteresowa- 
M*ltu ^ “ łityczne, gospodarcze i 

- sukcesy nowej Polski. 
m ‘Ć<lzy narodem ra - 

'tfUig Z11 i Polskim, przypicczęto- 
c’' vko * "  na połach b itw y  prze 
Jląh, ...najeźdźcom niem ieckim ,

ttlap» „l.SUn|ejsza
" i  »kresie pokojow ym

ac*e " '» 'e js z a  i trwalsza. Oto 
" 'id zow ie  radzieccy tak 

*'*lsęe« Ie w ita ją  f i lm  o nowej

Podaje k ró tk i zarys 
h ■ polskiego przec iw -
p *p-iów Dantor„ h itle ro w sk im  i 

Nslji, i  » tiń iirjow y w yzw olone j 
‘ w  ty m f ilm ie  tragiczne

wstrząsające sceny — piszą „ Iz .  
witestia“  w  a rtyku le  P o łto rackie . 
go. Nie w y m y ś lił ich reżyser. Każ 
de z tych zdjęć, to a k t oskarżenia 
przeciwko najeźdźcom niem iec
k im . W yw o łu ją  one w  nas gniew 
i  najgłębsze współczucie“ .

Zarów no „P raw da“  ja k  i „ Iz -  
w iestia “  wskazują, iż oglądając 
ten f i lm  w idz i się ja k  naród p o l
ski osiągnął swe w ie lk ie  sukcesy 
w  n ieprzerw ane j walce z reakcją. 
„Reżyser f ilm u  — piszą „Iz w ie - 
stia — p rze ją ł się głęboko p ię k 
nem twórczego życia P o lsk i de
m okra tyczne j i p o tra f ił uczucie 
to przekazać w idzom “ .

F ilm  —  pisze „P raw da“  — poka 
żu je  poryw»,jący potok pracy ro 
bo tn ika  i  chłopa polskiego, którzy 
PA raz pierwszy czują się w łoda 
rzam i sw ej ziem i, pokazuje ja k  
m łodzież robotnicza i  chłopska 
garnie się do w iedzy, niedostęp
ne j d la  n ie j w  przeszłości. Naród 
po lski tw ardo kroczy drogą de. 
moki' i j i  i  w  sw ym  dążeniu do po 
ko łu  jednoczy się z narodam i

/„w iązku Radzieckiego i wszyst
k ich k ra jó w  dem okracji ludowej. 
Jak hym n dźwięczy końcowa 
część f ilm u  — pisze „P ra w d a “ , 
gdy ze w szystkich zakątków  k ra . 
ju  gromadzi się lu d  w  Opolu, by 
zobaczyć ja k  odradzają sie p ra 
stare ziemie polskie.

G łęboko sym boliczny jest ak t za 
ś lub in  morza, w idom y znak zw ią 
z a n i a na w  iek i polski e j  ziem i z 
je j odzyskanym morzem, dowód, 
że Polska tw ardo  i  mocno stanęła 
na swych granicach zachodnich. 
A  pozdrowienie nowej Polsce, i-  
dącej ku ju trzence szczęśliwej 
przyszłości — te wzruszające pro 
ste słowa, k tó ry m i kończy się 
f ilm , powtórzą m ilio n y  radziec
k ich łudz i — piszą „Izw ie s tia “ .

Po obejrzeniu f ilm u , dodają „ Iz -  
w iestia “  w id z  radz ieck i jes t je
szcze bardzie j p rzen ikn ię ty  sym 
pa tią  d la  narodu polskiego i  w raz 
z n im  pragn ie  zawołać: „N iech 
Żyje Dem okratyczna Polska“ . Te 
końcowe słowa a rty k u łu  napisane 
są po polaku.

Nie sądź Paryża cudzoziemcze sta
w iający w  nim swe pierwsze krok i 
po wystawach księgarskich, prze
mawiających do ciebie pamiętnika
m i zdrajcy Lavala,, obroną Petaina 
czy innym i elukubraojami śmietan
k i kolaboracjonistycznej. Nie sądź 
go po historycznie krzyk liw ych ty 
tułach wieczornej prasy paryskiej, 
przepowiadającej wojnę na na jb liż
sze tygodnie z sadystyczną wprost 
lubością siejącej psychozę wojenną 
z palca wyssanymi sensacjami ato
mowymi.

Nie sądź go po bankietach, na któ 
rych dokonuje się przymierze po
między reakcją spod znaku Vichy

Wieża E iff la  w  Paryżu
Fot. Cz. Datka

i  reakcją spod znaku de Gaullle‘a. 
Nie sądź go po audycjach radio
wych roztkliw ia jących się nad bied
nym i Niemcami, uniżenie nadska
kujących ra  dźwięk słowa „am ery
kański“ , grzmiących przeciwko de
mokracjom ludowym, nawołujących 
do „światowego przymierza“  pod 
hasłem rzekomej „obrony przed 
niebezpieczeństwem komunistycz
nym“ .

Ten Paryż jest ty lko  fasadą stwo
rzoną przez po lityków  ciałem i du- 
sz§ wielbiących dolara,' jest owym

pokostem, na lep którego biorą się 
zasobni w  dewizy turyści zaatlan- 
tyccy, jest stolicą europejską bro
niących swych pozycji kontynen
talnych kapitału międzynarodowego 
ściśle dziś sprzymierzonego z ostat
n im i redutami jawnego faszyzmu, 
z w ielką burżuazją europejską roz
paczliwie szukającą ratunku przed 
grożącym je j zalewem ze strony sił 
postępowych Europy.

Prawdziwy Paryż wiosny 1948 to 
setki tysięcy robotników, codzien
nie zdążających do pracy, to ludo
we, robotnicze przedmieścia,, wstyd 
liw ie  ukrywające swą nędzę pod 
płaszczykiem przysłowiowego humo
ru  paryskiego, to tysiące urzędni
ków w wyświechtanych garnitu
rach, to stroskane twarze żon i ma
tek w  ciągłej pogoni za coraz droż
szą' i  trudniejszą do zdobycia żyw
nością.

1%/et łasce kapitalistów
W Paryżu .zebrała się konferen

cja 16, która powzięła decyzję od
budowy przemysłowej Niemiec za
chodnich. W Paryżu ponownie D u l- 
les czy Bridges naradzają się z de 
Gaullem nad najskuteczniejszymi 
sposobami zdławienia IV  Republiki. 
W Paryżu sługa uniżony im peria li
stów amerykańskich, Tsaldaris cheł-

p i się setkami rozstrzelanych pa
trio tów  greckich.

W Paryżu przedstawiciel krw a
wego gen. Franco zaciera sobie rę
ce nà wieść o otwarciu granicy 
francusko-hiszpańskiej, wtedy gdy 
sądy frankistowskie skazują na 
śmierć ziomków jego walczących o 
wolność. W Paryżu podpisywane są 
przez pśeudosoejąlistów Mocha roz 
kazy aresztowania czy wysiedlania 
polskich górników i włoskich mu
rarzy. W Paryżu w  końcu opraco
wywane są plany sfałszowania al- 
gęrskićh wyborów, plkny bezwzglę 
dnèj, krwawej kampanii wojennej 
przeciwko walczącym o swe prawa 
ludom Vietnamu czy Madagaskaru.

A le  z drugiej strony w tymże sa
mym Paryżu masy pracujące usta
m i swych przedstawicieli niemal że 
codziennie protestują przeciwko in 
gerencji amerykańskiej, przeciwko 
honorowaniu katów greckich . cży 
hiszpańskich, . przeciwko prześlado
waniu członków , Ruchu Oporu lub 
cudzoziemców w pocie czoła pracu
jących nad odrodzeniem gospodar
czym Francji.

W tymże samym Paryżu rozw ija 
się i przybiera ną sile potężna fala 
niezadowolenia. To już nie jest k ry 
zys zaufania, którego byliśmy świad 
kami w  ub. r. To już jest- świado
mość, że zakpiono sobie z mas pra
cujących, że przygotowuje się teren 
pod wprowadzenie rządów jednost
k i, że kra j powoli, początkowo drob
nym i parcelami, oddany zostaje na 
łaskę i niełaskę wojującego kapita
lizm u amerykańskiego. To rewolu
cyjna świadomość klasowa mas.

Prawdziwy Paryż pracuje i  w a l
czy. „Nous saurons s 'il le faut dé
fendre la République et les dro it* 
dès Français“ . („Jeśli zajdzie tego 
potrzeba potrafim y bronić Republi
k i i  prawa, Francuzów“ ) — powie
dział m i wczoraj jeden z tych praw 
dziwych paryżan w czasie wiecu 
protestacyjnego pracowników prze
mysłu budowlanego. Wspaniałe , 
świadectwo s iły  i  świadomości.

Tadeusz Rubach

Źródła I materiały

do historii ruchów społecznych
WARSZAWA. (PAP). W • ramach 

wydawnictw Państwowego Instytu
tu  Wydawniczego przewidzianych 
na rok 1948 i  częściowo 1949 ukaże 
się seria p. n. Źródła i  materiały 
do h is to rii ruchów społecznych i 
politycznych w Polsce.

Seria ta zawierać będzie zarów
no reedycje (w całości lub w skró
cie) jak  i  prace nowe — monogra
fie, przyczynki i  źródła. W ciągu r. 
1048 ukażą się: R. Gerbera — 2-to- 
mowa praca o pierwszym „P ro le
tariacie“  zawierająca zbiór mate
ria łów  rozproszonych w czasopis
mach, jak również dotąd nie pu
blikowanych, se wstępem i  fce-

mentarzem H. Grynwassera „De
mokracja szlachecka“  oraz tegoż 
autora „W ybór pism“  w opracowa
niu i  ze wstępem prof. N. Gąsio- 
rowskiej, M. Melocha — „Kwestia  
wlaściańska w Po-wstaniu Listopa
dowym“  z przedmową prof. N 
Gąsiorowskiej, prof. N. Gąsior em
skiej „Pierwsze s tra jk i robotnicze 
w Polsce — zbiór i  omówienie roz
proszonych w czasopismach artyku
łów i  rozpraw ; J. Rychlińskiego 
„Praca organiczna“  — monogra
ficzne opracowanie okresu pozyty
wistycznego w dziedzinie gospo
darczej, ze wstępom i  komenta
rz etą.
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Pomidory 
w  proszku
W rocław . (ZAP). Dolnośląski 

przemy«} konserw owy opracowu
je  obecnie now y a rty k u ł, k tó ry  
budzi duże zainteresowanie. Są 
n im  pom idory w  proszku. W szel
k ie  związane z tą  produkc ją  p ró 
by są ju ż  na ukończeniu. A r ty k u ł 
m a doskonały sm ak i  s ilny , n ie 
zm ieniony arom at. W now e j kam 
pan ii jesienneij pom idory w  p ro 
szku będziemy m ie li w  sprzeda
ży. Bardzo duże zainteresowanie 
d la  tego a r ty k u łu  okazuje zagra
nica.

Po nadchodzącej kampania w y 
tw órcze j rozw in ie  się praw dopo
dobnie eksport w y tw o ró w  prze. 
m ysłu  konserwowego. Toczą się 
w  te j spraw ie rokow ania  z szere
giem ’ państw, m iędzy in n y m i ze 
Szwecją, Czechosłowacją i  A n 
glią-

Pracujemy nad podniesieniem produkcji naszych hut
Projekt Ignacego Urbaniaka będzie wprowadzony w czyn

Gliw ice (fn). B iu ro  P ro jek to  
w an ia  Przem. Hutniczego przy 
C ZPH przeprowadziło obecnie 
analizę dotychczasowego etanu 
pieca do grzania wlewków banda
żowych na hucie Bankowej, z u- 
względnieniem projektu w yna
lazcy Ignacego Urbaniaka % Z a
brza, o działalności którego do
nosiliśm y. Słuszne spostrzeżenie 
wynalazcy, dotyczące wadliwości 
i szkodliwego oddziaływania szyn 
chłodzących wodą, będzie w  przy 
szłośei brane pod nwagę. Usu
nięte zostaną również wszystkie 
nury, chłodzące wodą. U  w y lo tu  
pieca dobuduje się kana ły  z zasu
wam i, odprowadzające spaliny ;,v 
w ypadku grzania wsadu, zakry-

Działalność Ligi Lotniczej
w  województwie śląsko-dąbrowskim

Katowic«. — Sląako - dąbrowski 
okręg L ig i Lotniczej rozpoczyna o- 
bscni* «keję pod hasłem „Samolot 
w  służbie człowieka". W ramach 
tej akcji członkowie L ig i wezmą 
udział w zwalczaniu plagi korn i
ków przy pomocy samolotów. Spo- 
ś?'S zgłaszających się licznie ocho
tników, wybrano 3§, którzy będą 
pełnić służbę w powietrzu i 19, któ
rzy będą pomagać na lotnisku.

Ofiarność górników
K atow ice. S o lidaryzu jąc się z 

ca|yrn społeczeństwem polskim , 
k tó re  postaw iło sobie za zadanie 
szybką odbudowę k ra ju , a przede 
wszystkim  zniszczonej barba
rzyńsko S to licy, pracow nicy B y
tomskiego Zjednoczenia P. W. zło 
ż y li ostatn io na Fundusz Odbudo
w y  W arszawy kw o tę  3.895.993 żł.

W  ram ach a k c ji zb iórkow ej na 
Fundusz Odbudowy Szkół w  w o
jew ództw ie  śląsko -  dąbrow skim  
pracow nicy d y re k c ji R ybn ick ie 
go Zjednoczenia Przem ysłu Wę
glowego przekazali w  m arcu br. 
329.990 zł.

W ciągu 10 miesięcy *wej risla- 
łą łnoiei, Ligę Letnicza na Śląsku 
ujęła w ramy organizacji ponad 10S
tys. członków, rekrutujących aią 
przeważnie spośród świat® pracy; 
kolejarze stanowią np. około 40 
proc. ogólnej liceby członków Lig i. 
W dziale „nizłego lotn ictwa" - -  me 
delsrstwa, czynnych jest obecnie 
21 modelarni i 120 aktywnych mo
delarzy. W najbliższym czasie pow
stanie nowe wielka modelarnia w 
Zabrzu. Na podstawie porozumienie 
z CZPH będą organizowane rów
nież modelarnie przy Szkołach Przy

wająceg© w y lo ty  w  trzonie pieca. 
Pow ierzchnie rusztowe będą 
zwiększone przez usunięcie ścian 
k i dz ia łow e j. Z a insta lu je  się ta k 
że urządzenia do w dm uch iw an ia  
pary pod ciśn ien iem  oraz będą 
załączone apara ty pom iarowe tern 
peratury.

N iezależnie c-d tego, w  zw iązku 
z przekształceniem  i  unowocze
śnieniem  budowy pieca, zostaną 
rów nież wprowadzone innowacje, 
zaprojektowane przez BPUPH — 
zastąpienie ru r ślizgowych rygla
mi, po których waad będzie prze 
suwa! się na długości około % pi« 
ca, pozostaw ienie »klepie»!» nad 
paleniskiem w  stanie dotychcza
sowym, pozostawienie „powietrza 
wtórnego", prowadzonego przez 
palnik, zastosowanie wdmuchu 
pary wodnej w  ilości około 5® kg 
na tonę węgla «ras roumteuzcze- 
nie wsadu w  *  ™ ęd**h * *  uwagi 
na to podniesienie sklepieni» w  
strefie, ogrzewanej do wysokości 
około 15« mm.

Innowacje te pozwolą uniknąć 
wielkich strat cieplnych, powo
dowanych »tejym otwarciem 
drswiesek manewrowych. Zasto
sowanie prow adnic  żeliwnych po 
zwołi zredukować t« niedociągnią 
cia do minimum, a zastosowania 
pary przy spalaniu ptazwoi; łatwo  
usuwać skruszały żużel, chronić 
będzie ruszty przed przepalaniem 
oraz wpłynie dodatnio na prze
bieg procesu spalania. Zaznaczyć 
należy, że przebudowa to spowo
duje zwiększeni* produkcji prsy

sposobienia Przemysłowego. Urno- * s e h o w a n il l  tego samego czasu na
z iiw i to w  roku b. założenie 105 no . . .
wyeh modelarni. Prowadzeń® Są pó
nadto intensywne przygotowania do 
ogólnopolskich zawodów modelar
skich, które odbędą się w dniach 
27 — 30 czerwca w Katowicach, 

Znakomicie rozw ija się szybow
nictwo. Po zakończeniu 7 kursów 
teoretycznych, grupujących 920 u- 
czniów, rozpocznie «!* dalszych 8 
kursów. Absolwenci tych kurków 
będs przeszkoleni w szkołach szy
bowcowych. Pierwszy 8-tygodniowy 
kurs rozpocznie się 18 m ija  i bę
dzie grupował ogółem 579 kandy
datów na pilotów szybowcowych. 
Najpoważniejszą inwestycją, jaką 
planuje zarząd okręgu w br jeot, 
budowa 00-rnetrowej wieży do ske 
ków spadochronowych.

w yrów nane j w yuokią j tem peratu
ra*. .Tak w ięc w idać doświadcze
nia zdobyte w  ciężkich w arunkach 
przez p. U rban iaka na przestani 
lu lk u  dziesią tków la t w  hutach 
zagrań., przyczyn i się n ie w ą tp li
w ie do podniesienia wydajności 
polskiego hu tn ic tw a .

Niezależnie od tego w  hucie 
„G liw ic e “  czyni się przygotow a. 
nia do prac eksperym entalnych 
nad wprowadzeniem  p ro du kc ji 
kó ł bosych dla  naszego k o le jn ic 
twa, polegającej na pom in ięciu 
„op e ra c ji" rozkuwani® i podkucia 
obrzeża na m łocie rogowym .

„Szaber“ z Ziem Odzyska* 
nych

Częstochowa (k). Funkcjonariu
sze M. O., podczas pe łn ien ia służ
by na stac ji kolejowej w Kło
bucku, znaleźli w  pociągu 18 me
tró w  kabla elektrycznego, ukry
tego w  słomie, a wyszabrowanego 
z Z iem  Odzyskanych. Kabel ten 
przesłany został na nazwisko W® 
dysław y W rób lew skie j z Kłobuc
ka. Na W róblewską sporządzono 
doniesienie, skierowane do Komi
s ji Specjalnej w  Częstochowie.

Sadystyczny sługus niemiecki czy patriota?
Ciekaw y proces przed sądem iu Sosnowcu

Sosnowi*« (wel). Osoba Herber
ta Dąbrowskiego z G liw ic , k tó ry  
po w o jn ie  zamieszkał w  Chorzo
wie, stanow i zagadkę dla w ładz 
sądowych, szukających odpow ie
dzi na pytanie : niebezpieczny 
wróg, zbrodniarz-sadyrta, czy też 
zasłużony Polak-potrio ta? Odpo
w iada ł on przed Sądem Okręgo. 
w ym  w  Sosnowcu.

D ąbrow ski, w  czasie okupacja 
za jm ow a ł poważne i  odpowie
dzia lne stanowisko w  fabryce H u l 
czyńskiego w  Sosnowcu, p rodu
ku jące j w  tym  czasie m ateria ł 
wo jenny. W edług zeznań św iad
ków , k tó rzy  w tedy pracow ali u 
Kulczyńskiego i  podlega li D ą . 
browskiem u, prześladował on w  
sposób w yra fino w an y robo tn ików  
Polaków, zwłaszcza zan iedbu ją
cych się w  pracy, lu b  w y k o n u 
jących polecenie n iezbyt szybko. 
D ąbrow ski n ie  pozwalał ro b o tn i
kom  na na jm niejszą przerwę w

grzewauia wlewka, co zapewni j pracy i odpoczynek, a palących
rów nom ierne a t o y u ia i i  g *  w  I papierosy k a ra ł grzywną. Nosił

56 tysięcy młodych górników
we wspóisawednictwie pracy

Sosnowiec. W 8óa»we«s, w 
sali COKQ, odbyło się posiedze
nie Głównego Komitetu Młodzie
żowego Współzawodnictwa Pracy 
w pneesnyśle węglowym, pray 
udziale referentów iHiodsieśo- 
wych oddstaśów CZ25G. Konfe
rencja była poświęcona omówie
niu przebiegu IV  etapu wspótea- 
wotiińetwa 1 nsłatenlu ferm  współ

Mściwy cukiernik —renegat
ma na sum ieniu życie rodaka

Bytom  (jł). Sąd Okręgowy na se- 
• j i  wyjazdowej w  Chorzowie rozpa 
tryw a ł sprawę mistrza cukiernicze
go Leona Stojaćzyka, k tó ry  ostat
nio mieszkaj w  Katowicach, przy 
ul. Pierackiego 17/19. Stojaczyk za
siadł na ławie oskarżonych pod cię 
żkim zarzutem wysługiwania się w 
pasie okupacji władzom niemiec
kim  na szkodę osób cywilnych w 
Chorzowie. Z oskarżonym współ
działała jego żona Maria, która w 
obawie przed karą zbiegła za gra
nicę.

Stojaczyk wyparł się stanowczo 
jakiegokolwiek udziału w  zarzuco

nych mu przestępstwach. Podkreś
l i ł  on, że by ł uczestnikiem powsta
nia «..slkopolskiego i zostai przez 
Niemców wysiany na roboty przy
musowe do Niemiec, skąd w rócił 
dopiero w styczniu 1845 roku.

V? wyniku zeznań szeregu świad
ków, przewód sądowy wykazał zu
pełnie inny stan faktyczny. Staja- 
czykowie mieszkali w Chorzowie, 
w domu rodziny Siwoniów. Jeszcze 
przed wojną powstało podejrzenie, 
że Stojaezykowie mają poglą
dy proniemieckie, wskutek czego 
między dwiema rodzinami docho
dziło do scysji. Nienawiść doszła do

P o  ram p ierw szy w P olsce

Produkcja koksu pakowego
K a t o w i c e .  Polski Przemysł 

Węglowy notuje nowe osiągnięci» 
ns odcinku usprawnień i wyna
lazczości, mianowicie bezbłędne 
rozwiązanie zagadnienia produk
cji koksu * paku, potrzebnego do

P ow . J e le n ia  G ó ra  
p rz o d u je  

w a k c j i  s iew n e j
Jelen ia Góra. (PAP). W  ram ach 

współzawodnictwa w  a k c ji s iew 
nej w  pierwszej dekadzie bm. na 
czoło pow ia tów  Dolnego Śląska 
w ysuną ł się po w ia t Jelenia Góra, 
k tó ry  w yko na j 46 proc. zapianu, 
wanych obsiewów. D rug ie  m ie j
sce za ją ł po w ia t S trze lin  —  39% 
planu, na trzecim  m ie jscu jest 
D zierżon iów  — 37%.

Do dnia 10 bm. w  ram ach tego. 
rocznej a k c ji s iewnej obsiano w  
w o j. w roc ław sk im  ponad 113.000 
ha.

wyrobu elektrod węglowych. Zna 
czenie tego osiągnięcia ńa terenie 
koksowni „Concordia" jest dlate
go godne uwagi, że literatura na 
ten temat jest bardzo skąpa, a 
realizatorzy pomysłu, znając je 
dynie idee procesu, nie posiadali 
żadnego d o ś w i a d c z e n i a  w  
zakresie produkcji, ani też nie roz 
porządzą!! odpowiednimi środka
mi technicznymi.

Koksownia „Concordia“ jest 
obecnie jedynym zakładem w 
Polsce, produkującym koks z pa
ku. Sukces ten „Concordia“ za
wdzięcza wyłącznie pracownikom  
przemysłu węglowego, z których 
na szczególne wyróżnienie zasłu
gują: inż. Władysław' Górka, dy
rektor techniczny inż. Jan Z aw i
sza, główny inżynier -  chemik 
Zabrskiego Zjednoczenie P. W., 
inż. Tadeusz Glazer, kierownik  
koksowni „Concordia“, Franci
szek Ćwiek, kierownik laborato
rium  i Jan Ćwik, werkmistrz tej 
koksowni.

Już się ukazał w  sprzedaży n r 8 dwutygodnika

„0 Trwały Pokój i Demokracji; Ludową“
w języku polskim. Do nabycia w kio- 1683 
skacb I oddziałach R. S. W. Prasa.

tana 26 i i  Pmmmta mitsitezna 46 zł. Kwartału 120 zł.

punktu kulminacyjnego, gdy zde
nerwowany Rober Siwoń uderzył 
Marię Stojaczykową w  twarz.

ż  chwilą wkroczenie Niemców do 
Chorzowe,' Stojaezykowie zrealizo
w a li swe uprzednie groźby, dono
sząc do gestapo, że Robert Siwoń 
jest polskim szpiegiem, że strzelał 
do Niemców i ukrywa u siebie a- 
municję. W aresztowaniu brał u- 

1 dział cyw ilny agent gestapo, w idy
wany przedtem często w mieszka
niu Stojaczyków. Robert Siwoń sta 
nął przed sądem niemieckim i — 
skazany na śmierć — zginął śmier
cią męczeńską.

Fakt ten nie zaspokoił zemsty 
Stojaczyków, którzy nadal odgra
żali się, że wyniszczą całą rodzinę 
Siwoniów. W roku 1040 został are
sztowany A lfred  Siwoń pod zarzu
tem kolportowania polskiej prasy 
podziemnej. Przesłuchujący Siwo- 
nia gestapowiec posiadał protokół 
podpisany przez Stojaczyk«. Z iry to  
wany uporem aresztanta gestapo
wiec oświadczył; „Mamy w  twoim 
domu naszego agenta, k tó ry  cię śle
dził“ . Mógł to być, zdaniem świad
ków, jedynie Stojaczyk. A lfred  Si
woń został zasłany do obozu w O- 
święcimiu, w którym  przesiedział S 
lata.

Na podstawie wszystkich obcią
żających zeznań sąd przyjął, że Sto 
jaczyk z pełną świadomością wy
sługiwał się Niemcom, aby zaspo
koić żądzę zemsty na Siwonisch. 
Oskarżony został zasądzony na łącz 
ną karę 10 la t więzienia, 5 la t u - 
tra ty  praw i  konfiskatę majątku.

uawodnictwa W V  etapie, k tó ry  
będeie trw ać  ćmi listopada bv.

Zebrani wysłali depeszę do w i
cepremiera Wleslawa-Gomulkl x 
zawiadomieniem, że młodzież gór
nicza w przygotowaniu do obcho- 
dn święta pierwszomajowego 
Wzmogła akcję współzawodnic
twa. Już 59 tys. młodych pracow 
ników przemysłu węglowego sta
nęło do V  etapu współzawodnic
twa. Imieniem tej młodzieży K o
mitet poprosił wicepremiera, ja 
ko honorowego prezesa Związku 
G órn ików , o objęcie proktekto- 
ratn nad uroczystością wręczeniu 
nagród wyróżnionym przodowni
kom w  IV  etapie współzawodnic
twa. Uroczystość ta odbędzie się 
9 maja br.

Nowy chrześniak
Prezyritifa Rzt€z?pas&elit9i
Częstochowa (a). Piękna uroczy

stość odbyła się w ub. niedzielę w 
rodzinie zamożnego gospodarza A n
toniego Wolskiego we wsi W ięcki 
(gm. Popów). Żona Wolskiego uro
dziła przed kilkunastu dniami b liź
nięta — dwóch synów, będącymi 
10 i  11 dziećmi z rzędu, a 6 i 7 z ko 
le i potomkami męskimi. Na ojca 
chrzestnego siódmego syna p. Wol
ski zaprosił Prezydenta Rzeczpo
spolitej, któ ry w yraził zgodę na 
prośbę ro ln ika i  przekazał dla obu 
bliźniaków dwie piękne wyprawki, 
polecając staroście powiatowemu 
zastąpienie Go przy akcie chrztu.

W zastępstwie starosty KapiaUkie 
go w  ub. niedzielę wicestarosta Zie 
lińsk i trzym ał do chrztu nowego 
chrześniaka Prezydenta. Fakt ten 
etanowi! w ie lk ie  wydr rżenie dla cc 
łe j gminy. W uroczystości uczestni
czyli liczni mieszkańcy okolicznych 
wiosek. Starosta powiatowy złożył 
na nazwisko chrześniaka 10.000 zł 
ns książeczkę oszczędnościową KKO 
a 5.000 zł gotówką przekazał rodzi
com dziecka, którzy otrzym ali nad
to 75 kg suchego prowiantu. Chrze
śniak p. Prezydenta otrzymał imię 
Boleaław-Antoni, drugi zaś bliźniak 
no-i im ię Antoni-Paweł. Tego ostat 
niego podawał do chrztu w ó jt gmi
n y  Popów p. Makles. Spośród 11 
dzieci Wolskich żyje obecnie ty lko 
siedmioro.

Masowy udział młodzieży śląskiej
w pochodzie pierwszomajowym

Katowice. Pod hasłem „W  służbie 
i pracy dla kra ju  budujemy jedność 
organizacyjną młodzieży polskiej“  
odbehodzić będzie młodzież woje- 
wó '-’.twa śląsko-dąbrowskiego tego 
roczne święto 1 majowe.

W obchodach i  uroczystościach, 
urządzonych w  dniu 30 kw ietnia 
weźmie udział młodzież zorganizo
wana oraz starsza młodzież szkol
na. W pochodach 1 majowych ma
szerować będą uczniowie wszyst
k ich szkół średnich i  uczniowie 7 
i  8 klas szkół powszechnych. M ło
dsze klasy szkół podstawowych two

rzyć będą szpaler na trasach defi
lady. Młodzież pracująca będzie 
manifestowała wespół z innym i pra 
cewnikami swych zakładów pracy. 
Członkowie ZWM, OMTUR, ZMD 
j „W ic i“  będą maszerować w  jednej 
kol mnie.

Zarówno młodzież pracująca, jak 
i ucząca się zobrazuje swój dotych
czasowy dorobek pracy przez w y
stawienie eksponatów. Tak np. mło 
dzież Szkoły Przemysłowej będzie 
wieźć obrabiarkę, młodzież Szkoły 
Zawodowej Żeńskiej — modele su
kien itp.

p rzy sobie gum owy bat, k tó ry  
dość często spadał na plecy ro 
botn ików .

K A T  RO BO TNIKÓ W
Pewnego razu zachorował w  

pracy rob o tn ik  B lacha, k tó ry  udał 
się do lekarza, oczywiście N iem 
ca. Ten s tw ie rdz ił chorobę, w y 
staw ia jąc rob o tn ikow i świadec
two. B y ło  to równoznaczne ze 
zwolnien iem  z pracy na przeciąg 
k ilk u  dn i.D ąbrow ski m im o św ia
dectwa lekarskiego nie ty lk o  nie 
zw o ln i! B lachy od pracy, ale po
trak tow a ł go jako  sym ulanta i  
kazał m u w ym ierzyć 25 batów. 
Gdy oburzony rob o tn ik  zaprote
stował, D ąbrow ski podwyższył 
w ym ia r k a ry  dw ukro tn ie . Chory 
robo tn ik  po chłoście zem dlał. P le 
Cy jego p rzyb ra ły  barwę fio le to
wą. Przez czas dłuższy B lacha nie 
mógł się ruszyć, a życiu jego gro 
ziła niebezpieczeństwo. Gdy w re 
szcie nieszczęśliwy z ja w ił się po
nownie do pracy, D ąbrow ski zw ró 
c ił si edo niego z bezczelnym p y 
tan iem : „N o  co, czy c i pomogło?“ .

D Z IU R K O W A N E  PRZEPUSTKI
D ąbrow ski bardzo często para

dował w  m undurze SA-m ana i 
wym uszał od rob o tn ików  da tk i 
na cele wojenne Niemiec. N ie b y 
ło oczywiście robotn ika, k tó ry  by 
odm ów ił „dob row o lne j“  o fia ry . 
D a tk i tak ie  b y ły  ściągane k ilk a  
razy w  miesiącu. W edług zeznań 
św iadków  D ąbrow ski m ia ł decy
du jący głos p rzy k w a lif ik o w a n iu  
ludz i do pracy w  organ izacji Tod- 
ta. W yb ie ra ł w  tym  celu p rze 
ważnie m łodych, zdrowych robo
tn ikó w , k tó rzy  m usie li jechać na 
na jbardzie j niebezpieczne tereny 
Niemiec, bom bardowane przez 
arm ie sojusznicze i  budować 
schrony, zapory i  bunkry1 betono
we dla  ludności i  a rm ii n iem iec
k ie j. T ransporty  te topn ia ły  w  
drodze, bo ludzie  przekładając 
śm ierć m d  niewolę, uc ieka li, aby 
nie pomagać znienawidzonem u 
w rogow i.

W  podobny sposób uc iek ł z 
transportu  m łody rob o tn ik  M a j-  
zner, którego potem schwytano 
w  domu rodziców  w  Sosnowcu. 
Na skutek opiniii Dąbrowskiego, 
M ajznera osadzono w  w ięzien iu  
ńa Radosze w  Sosnowcu, gdzie 
zm arł w sku tek prześladowań.

Stosowaną przez Dąbrowskiego 
kon tro lę  postępowania ro b o tn i
ków  by ło  dz iurkow an ie  „ausw e i- 
sów“  czy li przepustek, p rzy  czym 
trzyk ro tne  przedziurkow anie au 
tom atycznie o tw ie ra ło  posiadaczo 
w i drogę do Oświęcim ia.

Z E ZN A N IE  C ZŁO N KA  
RUCHU OPORU

D ąbrow ski za spowodowanie 
śm ierci robo tn ika  W ładysława

Kuczery, obw inionego o sabotaż, 
w yrażający się w  niedostatek®' 
nym  oczyszczeniu od lew u fa b ry k  
nego b y ł skazany przez polski 
Sąd Specja lny na trzy  la ta 
ziemia, a kolega jego, W ójc ik , u® 
pięć la t więzienia. Na skutek o®' 
w o łan ia  sprawa Dąbrowskiego P° 
r.ownie znalazła się przed są d e *  
tym  razem O kręgowym , pr® 
czym oskarżony powoła} szef®» 
św iadków  obrony, tw ierdząc, ż® 
b y ł czynnym  członkiem  polski®] 
organ izacji podziemnej, której 
dostarczał cennych w iadom ości

Św iadek Adam  P arys z Krak®' 
wa rzeczywiście p o tw ie rdz ił p i®  
należność Dąbrowskiego do pol
sk ie j organ izacji bo jow ej t  z e n *1 
pod przysięgą, że w iadom ości DS' 
browsklego b y ły  nadzwyczaj c®n 
ne, a w  w ie lu  w ypadkach stanę' 
w iły  o działalności i powodzeń-® 
organizacji. Św iadek podał p i®  
tym  nazwisko dowódcy te j orga
n iza c ji na teren ie Zagłębia, k tó®  
może wydać świadectwo o  współ
pracy Dąbrowskiego. Jest to m *' 
jo r, zam ieszkały w  Katowicach, 
gdzie prow adzi sklep. Po dłuż**® 
naradzie Sąd postanow ił przer
wać rozprawę i  odszukać m aj o t*  
k tórego św iadectwo może zade
cydować o losie oskarżonego-

Przyszła rozpraw a budzi zrozu
m ia łe  zainteresowanie w  c a ły *  
Zagłębiu, gdyż rozstrzygn ie fra 
pujące pytan ie  co do osoby Dą
browskiego j  ro l i ja ką  odgrywa* 
on w  okresie okupacji.

U roczystość
w C e n tra li Z ło m u
K atow ice (bb). W sali Central

nego Zarządu Przem. Hutniczeg® 
odbyła się uroczystość wręczeni® 
sztandaru K o łu  S tronn ic tw a  D®' 
m okratycznego p racow ników  
t ra li Z łom u.

Zaga ił ją  przewodniczący 
Łabużek, po czym zabra ł głos P°' 
seł Dubie l, k tó ry  n a k reś lił dz>®' 
ła lność S. D. w  u jęc iu  h is to ry®  
nym . Po w ys łuchan iu  sprawozd® 
nia z działa lności K oła, złożone® 
przez sekretarza Kuskę, przew° 
niczący Kom . W oj. S tr. Demo»**, 
tycznego poseł Nowacki, odebra 
szy ślubowanie, w ręczył now® 
u fundow any sztandar chorążen* 
Łys ikow i.

P rzem ówienia okoliczności®’ j 
w y g ło s ili przedstaw icie le P 
PPR, PPS i  PSL, sekretarz 
skiego Kom . SD oraz d y rel* 
C e n tra li Z łom u, poseł Cze®* j 
w icz. Uroczystość zakończono 
saniem się gości do księgi P 
m ią tkow e j.

Teodora Banaś z Gliwic
laureatką konkursu opolskiego

Opole. Zebrano się tu  ju ry  ce
lem  rozstrzygnięcia konkursu  na 
u tw ó r sceniczny, .rozpisanego 
przez T e a tr Z iem i O polskie j w  
Opolu. Sąd konkursow y tw o rz y li: 
Jan Baranow icz, A leks. B aum - 
gardten i Zdzis ław  H ie row sk i z 
ram ienia Z w iązku  Zaw. L ite ra , 
t.ów, oraz dyr. S tan is ław  Staśko i 
K az im ie rz  Golba z ram ien ia  tea
tru .

Na konku rs  w p łynę ło  ogółem 
10 u tw orów . Z  tych  3 n ie  odpo
w iada ły  fo rm a ln ie  w a runkom  kom 
ku rsu  (jako nadesłane im iennie). 
Rozpatrzono zatem je dyn ie  7 u . 
tw o ró w  pozostałych.

Sąd konkursow y po dłuższej 
dysku s ji postanow ił n ie  nagra-

Potworna zbrodnia
Częstochowa (k). Pracownik P. 

K. P„ Ryszard Badyński, zam. w  
Poraju, zawiadomił posterunek 
m ilic ji w  Poraju, że pomiędzy to
ram i leżą zwłoki noworodka, 
prawdopodobnie wyrzucone z je 
dnego z przejeżdżających pocią
gów. Zw łoki przewieziono do szpi 
tala N. M . Panny w  Częstocho
wie. M ilic ja  prowadzi w  tej spra
wie energiczne dochodzenie.

dzać żadnego z tych  utwo 
natom iast w yró żn ił i  zaleen

oł'V>
<k>

jjC'
wystawienia ze względu n 
Wne walory literackie i scen ^  
sztukę pt. „Mlecz za miecz , ^  
deslaną pod godłem: „S trać 
dobroci naszej“. Po otwarciu .¿j 
pert okazało się, że autorna 
jest p. Teodora Banaś z

Nieuczciwy reemig*311*^
Częstochowa (a). Mies*^ 8̂ C2 

Częstochowy, S tefan Szlaeh ° eS 
powrócił w  ,

brytyi
iej

Niem cZeC

(O lsztyńska 2), 
n iedaw nym  czasem z 
s tre fy  okupacyjne j w  
skąd p rzyw ióz ł paczkę Dr ’,s>ciej< 
czoną dla B ron is ła w y  Naslf .  jjo - 
zam ieszkałej w  miejscowos®1̂  j 
ło. Paczka zaw iera ła gar e\ rfleg° 
przesłana została przez kre■ $
Nasie lskie j, zna jdującej ^ t e '  
dość c iężkich w arunkach jfcie
ria lnych . Wobec tego, że A ^¡e 
upom nienia o zw ro t paf?ag ie lfi*  
da ły  żadnego w yn iku , ^ ( l i c j1, 
z w ró c ił*  się o pomoc <*° do
k tó ra  wszczęła w  te j sPra 

chodzenie,
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Inżynierów -  Techników
oraz k w a l i f i k o w a n y

personel
administracyjny
przy jm ie  od zaraz Za
rząd O dbudow y. Zgło
szenia kierow ać należy 1690

*■ Zarząd« M u t a ; ,  Katowice 3 Mala 7

3<v?ł i łC S Z  A P R G W IZ A C Y J N Y  O D D Z . W  B Y T O M IU
snS«^e 60 w iadom ości w szystk im  h u rto w n iko m  
Przeważy pasz, że posiada na sprzedaż w o ln o ryn ko - 
Ą> ja ko  karm ą dla ko n i, byd ła  rogatego i  trzo dy  

Ulewnej

K U K U R Y D Z Ę
po oeoio 2 .7 0 0 .-  z ł za 100 kg
loco magazyn F. A .

tofoL°noWe o m ó w ie n ia  p rz y jm u je  i  szczegółowych 
Anrn.n ?C'"  udzie la — B iu ro  Zaopatrzen ia Funduszu

■kcyjnego w  B y to m iu , u l. P ow stańców .'W ar- 
«a w sk ich  34a. 1673

Ostrzeżenie
dn iu  17 na 18 k w ie tn ia  br. do b iu r Zarządu 

!ejskiego w  R ynku  N r 1 zostało dokonane w ła - 
abie, p rzy  czym skradziono 1 maszyną do p i-  

aiiia z d ług im  w a łk iem  m a rk i „C o n tin en ta l" 
^  667891-V.

Ostrzega sią przed kupnem  w ym ien ione j m a- 
°*yny. Dochodzenia w  spraw ie kradzieży są 
*  toku. 1661

Dą b r o w s k i e  z a k ł a d y  h u t n i c z e
Przedsiębiorstwo Państwowe 

W B Ę D Z IN IE , U L IC A  22 L IP C A  NR 23
zakupi na tychm iast

*  A f»  A R  A r
Jo wywołania odbitek na amoniak

br?ferly  należy nadsyłać pod adresem: B ą - 
U1 " skie Z ak łady  Hutnicza, D z ia ł Hand low y, 

^  L ipca  23. T e rm in  składania o fe rt u p ły - 
9 z - -  . _ 1684J ; dniem  10 m aja  1948 r.

posady ,

pom ocnik, 
Sf. Sn._ Uczennlca po trzeb- 
^ r n c?w °w iec. Targowa 10.

4(i67g
ri"a S?!!5!BNa  fry z je rk a , do 
y?. »5. ha wodną ondula- 
u Ża lu  zehla do D zienn i 

~h°dn iego K a tow ice  
^ ^ a olna“ . 4S65g

"  n k j-
??. do 5 U,kończona fre b lan
i« * iotrz iL le tn łe3 dziewczyn 
- i 6'«, t o , na od zaraz, Cho 
^  "O lnośc i 40/6. 4S57g

i sgOn^f„ *abryczne W y tw .
M ostów  w  Cho 

SL , Do«,,,1' . S iem ianow icka 
nauczycie li 

h i^ych  Br,??dmiotóv/ zawo- 
«I^OWcóweChnol°S>a dla 
r j^ k a  toa teria łozn.
Bf.sUnej. maszynoznawstwo, 
k S* Wvtlęchniczny, mecha 
¿La‘ów) y ‘ hzymałości m a te- 
¿ m ita  di-?? to c lin ika  me- 
v*6o, a ‘a W arsztatu szkol 

~ 4955gÿ ----- «asas
V vS ł a » v  i  ;----------- :ko Ż u <5 ło ż e n ia  G ruż- 
j j . ^ a r  2 . B ukow cu  k .

1 — __  2495d

ć{$ '~ °K l1» ïît  ~  m e c i ia -s ^ Ï K  «LEKt r y k , 1 TE- 
h ^ W a n l.  I^ K K T B Y K  po-

„ 2- Zgłoszenia: Fa- 
' ú r - Ziń»% Szopienice, -<  mikiewiczaT n.

----------------  2497d
v ----—  ----------

^glr,a*ieci f ° sp°d y n i lub ią - 
t tan,S*®hia p“ S2uk iw ana. — 
lit P ^ice z Poleceniam i:

■ ». > Pocztowa 5,
487i  g

«h,
«0«,, - 4871g

0 S lr ~ ~  — -
VyiShidSpi* go tow aniem , 
Dy j? do U  p.rao domd-
v^ ïul . ■ dcibrvc<i*30"’vs l  r °d z i- 01L Warunkach  

zne y , Św iadectw o 
N ., n-- part« 1at°Wice. Obła 

43s3g
k ijÎd n jç  dzieeks na po- 

cu.. Potrzeh«» K ato-
pr
4865g

483óg i

S P Ó ŁD ZIE LN IA  Spożyw
ców Z jedn. Frzem . M et. 
N ieżel. w  K atow icach, u l. 
W arszawska 3i, te ł. 337-56, 
za trudn i na tychm iast 2 w y  
k w a lif ik o w a n y c h  czeladni
kó w  k ra w ie ck ich  oraz l  
w ykw a lifiko w a n ą  ekspe
d ien tką  z b ranży m ięsnej. 
Zgłoszenia codziennie m ię
dzy godz. 8 — 16- 4876g

C Z E L A D N IK A  i  kraw cow ą 
poszukuje Zakład  k ra w ie c
k i W. K ata rzyńsk i, Bogu
cice, K a tow icka  9. 4830g

C U K IE R N IK  bardzo dobry  
fachow iec potrzebny. B ie l
sko, p łac S m o lk i 5, C uk ie r
nia. 4835g

FR YZJER A męskiego siłę 
p ierw szorzędną pbszukuję 
na stają posadę. W a ru nk i: 
procent lu b  pensja m iesię
czna. OczkoWski Stefan, 
Jaw orzno. 4837f!

P R ZY JM IE M Y  na tychm iast 
s tenotyp is tkę  -  m aszynistkę 
W a ru n k i do om ów ien ia  w  
czasie od 10—14-ej. Zgłoszę 
n ia  osobiste. , Państwowe 
Przede. B urtow i. .O d d z ia ł 
n r  2 w  K atow icach , u l. Frań 
cuska 4. 4339g

Z A R Z Ą D  M IE J S K I W  SOSNOWCU p rzy jm ie  
natychm iast dwóch

techników budowl.
do W ydzia łu  Technicznego. W a ru n k i do 
omówienia. 1685

H U TN IC ZE  p r z e d s ię b io r s t w o  b u d o w l a n e  
w  G liw icach , u l. W ileńska 4

p rzy jm ie  na w arunkach  um ow y zb io row e j praco
w n ikó w  P rzem ysłu  Budowlanego następujących 
pracow ników :
1 technika m echanika (montażowca),
1 kreślarza,
5 inżyn ie rów  budow lanych, .
2 „  m echaników  z p ra k tyką  naon-

tażową,
3 M echaników,
1 e lek tryka ,
1 H a rch itek ta ,
4 techników budow lanych z upraw nien iam i,
6 m echaników ,
1 drogowego,
1 mierniczego,
7 budow lanych,
3 m ontażowych,
1 m istrza montażowego,
1 magazyniera.
W niosk i na leży składać w  D ziale Personalnym  po
k ó j n r  37. Do w n iosku  na leży dołączyć życ io rys  w 
2-ch egzem plarzach oraz odpisy św iadcetw . 1675

ZJE D N O C ZE N IE  F A B R Y K  M A S ZY N  
I  SPRZĘTU GÓRNICZEGO  W  B Y TO M IU

p o s z u k  u j  e

inżyniera
z akadem ick im  wykształceniem , na s tanow i
sko głównego inżynie ra budowlanego. Z g ło
szenia pisemne z podaniem życiorysu p rz y j-  

Bytom iu , ul. Parkow a 2.
______ 1674

m uje  D yrekcja

OLEI R ZE P A K O W Y
ra fin ow any  (n ieodbąrw iony) 
w  w iększych pa rtiach  poleca 

POW. ZW . GM . S P Ó ŁD Z IE LN I 
„£ a m o i» o m o c C h ł o p s k a * *

OLEJARNIA i RAFINERIA
W  K O N IN IE , TE LE FO N  NR  15- (1687

P R Z E R S r Ą W l C I E L l
wprowadzonego, energicznego, branży kosme- 
tyczno -  d roge ry jnę j poszukuje na w o je 
wództwo śląsko-dąbrowskie PRZEM. GHEHIGZNV

, c  #f t  o n o » © / *  r -
ew entualn ie  ze składem  konsygnacyjnym . 
Zgłoszenia osobiste 22, 23. IV . 48 r. godz. 17 
— 19. H o te l „Savoy“  Katow ice, lu b  Łódź, ul. 
P io trkow ska  n r  117. 1672

T E C H N IK  -d en tys tyczny z 
w ie lo le tn ią  p ra k tyką  zdo l
ny  w  techn. — opera tyw ie  
chę tn ie  Ubezpieczalnia Spo 
łeczna lu b  na zastępstwo, 
poszukuje  posady. O fe rty : 
D z ienn ik  Zachodni K a to w i 
Ce pod „K a w a le r“ . 4®54g

P IA N IS T A  ru tyn o w a n y  w o l 
ny. O fe rty  składać: D zien
n ik  Zachodni, Je len ia Gó
ra, S ta lina 7. 2510d

POM OCNICA aptekarska z 
k ilk u le tn ią  p ra k tyką  poszu- 

j k u je  posady, m iejscowość 
obojętna. Zgłoszenia sk ła
dać: D z ienn ik  Zachodni,
W ałbrzych  pod „333“ . 

i 2506d

’ KORESPONDENTKA z k i l -
: lculetn ią o rak tyką . ze znajo 
. mością maszynopisana i  .ięz. 

ang. i  s tenogra fii szuka za
jęcia  v/ p ryw . przeds. — 
na ję li, w  m ał. mieście. O fer 
ty : D zienn ik  Zachodni pod 
„3994“ . 4777g

POSZUKUJĘ p racy jako  
pomoc b iu row a, znam ma- 
szynopismo. O fe rty  Dzień. 
Zach. K a tow ice  pod- „K a 
tow ice “ , «29g

PO SZU KUJĘ od zaraz cze
ladn ika  p iekarskiego. Cho
rzów  -  B a to ry , u l. A rm ii 
Czerw onej 91 4841g

POMOC domowa z gotowa 
niem  z po leceniam i po trze
bna od 1. 5. «8 r. K a tow ice  
R ynek l ,  m . 5. 48isg

POSZUKUJĘ gosposię, ÜCZ- 
c iw ą i dobre, gotow anie dó 
3 osób. Le ka rz  PC K. G łub 
czyce: 4944S

P O TR ZEB N Y  fachow iec i 
uczeń do pracow ni koszy
ka rsk ie j. K a tow ice , S tawo
wa 7. 4845g

c Pesttd poszukuiq
M A S Z Y N IS T K A  — p rz y j4 
m u je  przep isyw an ia  na ma 
szynie w  godzinach popo
łu d n io w ych . Maszyńę ; osia 
dam. O fe rty : C ży te ih ik  K a 
tow ice  pod ..38621'. *  472lg

E K S P E D IE N T branży tek 
s ty ln e j z d ług o le tn ią  p rak
ty k ą  szuka posady. Zg ło 
szenia D z ienn ik  Zachodni 
K a tow ice  pod „509". 4768g

S U M IE N N A  siła b iu r . obe
znana z ksiegow. szuka po
rady na jchę tn . K a tow ice . 
O fe C zy te ln ik  K atow ice  
pod .,3975.“  4953g

GOSPOSIA dobrze go tu je  
ze św iadectw am i poszuku
je  posady ty lk o  w  K a to w i
cach. O fe rty  C zy te ln ik  K a
tow ice pod ,,3946“ .- 4®3tg

c Kapa»
F IL M Y , odpadki ce lu lo ido 
we kup u jem y . Zgłoszenia: 
„P A K “  K rakó w , Rynek 
G łów ny  48, „1426“ . 21S5d

W A N IL IN Ę  w proszku k u 
pu jem y „Enbegeka" K a to 
wice, P lebiscytow a 17.

2220d

R A D IO A P A R A T Y , g łośn ik i 
lam py ku p d je  K u k u ls k i 
K a tow ice , 3 M aja 20. 23S0d

P ŁY T  400 sztuk do w yrob u  
dachów ki go nc ia rk i nowe 
lub  używane firm o w e  k u 
pię. Zgłoszenia z podaniem 
ceny k ie row ać K atow ice, 
L is ieck iego 17 b lo k  4, m. 13 

4875g

K U P IĘ  taśmę stalową „C y 
k lo p "  szerokości 10 mm 
w raz z spinaczam i. Łaska
we zgłoszenia proszę k ie ro 
wać do D zienn ika Zachod
niego K a tow ice  pęd „C y 
k lo p “ .' 2496d

K U P IĘ  każdą ilość m aku la 
tu ry  (oprócz drzew ne j. — 
Bańcerek, Częstochowa, 
W arszawska 13. Te ł. 20-13.

?5Ud

K U P IM Y  prasę do w y c i
skania soków z owoców, 
oraz piec gazowy w raz z 
fo rm am i do w yp ieku  w a fli. 
Szczegółowe o fe rty  p ros im y 
składać P AP Katow ice, Ja
na 11 pod „ X “  2456d

NOŻYCE i  inne  maszyny 
in tro lig a to rsk ie  zakupi „Re 
k o rd "  Katow ice, S łowac
kiego 28. 2362d

GAZĘ M ŁY Ń S K Ą , pasy sta 
le kup u jem y. B ytom . Mo
niuszk i IŚ. teł. 4993. 2178g

KAJAKI - SKŁADAKI
kom p l. i  n iekom ple tne za
k u p i: Sekcja K a jakow a.
W iadomość K atow ice 3 Ma 
ja  12, B iu ro  Ogłoszeń. 247fid

M A S ZY N Y  do szycia g łów  
k i k u p u je  K " k " ls k i .  Kato-

■! VvTaio — o«™'5

W OZ spacerowy dobrze u - 
trzym a n y  le k k i na 6 osób 
kup ię . Zgłoszenia: W. P ło t- 
kow lak , K a tow ice , W ar
szawska S3a. Te l. 328-1.2.

4873g

W IL L A  7 -  izbowa, 3 m or 
g i pa rku , w  suchej zdrow o 
tne j oko lic y  pod Ż y ra rd o 
wem , nadająca się na sie
roc in iec  tub p rew en to rium  
tan io  do sprzedania. W ia
domość: „R e ko rd “ , K a to
w ice, S łowackiego 28.

23G3d

M Ł Y Ń S K IE  maszyny urzą 
dzenla. Przybory, gaza, pa
sy transm isy jne  w szystkich 
w ym ia ró w  poleca Jung. 
Częstochowa, P iłsudskiego 
nr 21. 2271d

Z POW ODU w y jazdu  od
sprzedam większe sk łady  ł 
ko le jow e  składow isko ze 
składam i we Wrzeszczu.
W iad.; Gdańsk -  Wrzeszcz, 
G runw aldzka  139 „T ech 
n ik " .  2464d

M Ł Y N A R Z E  p rzybo ry  
m łyńsk ie , a r ty k u ły  technicz 
nę dostarcza „M ły n c rs lw o "  
K rakó w , F ilip a  13. 2330d

LO D Ó W KĘ e lektryczną 
sprzedam. B ytom , Daszyń 
skiego ill l.  4801g

M9  K Kr f i  I  i żółte p lam y usuwa

krem i mydło przeciw piegom 
Hftimeza
żąd ać  wszędzie 

„M IM O Z A “  - Lab. chem .-kosm et. 
M ysłow ice, ul. Powstańców n r 15

1658

P r z e t a r g  a l e o i r a a l c z o a y
C E N T R A LN Y  IN S TY TU T B A D A N  L O T N IC Z O - 
LE K A R S K IC H  ogłasza PRZETARG N IE O G R A 
N IC Z O N Y  na wykonanie korpusu stalowego k o 
m ory  n isk ich  ciśnień i  tem peratur (w ym ia ry  ko 
m ory w  przyb liżen iu : średnica 5,5 m tr., w yso 
kość 3 m tr).

Bliższe in fo rm acje , w a runk i techniczne i  pod
k ła d k i przetargowe za zwrotem  kosztów o trz y 
mać można w  Instytucie  Technicznym  L o tn ic 
tw a  w  dziale konstrukcy jnym  (adres: W arsza
w a — Okęcie, Szosa K rakow ska, dawniejsze 
P. Z. L . „Skoda“ ). O fe rty  w  zalakowanych :,ko- 
pertąch 7. podaniem term inu w ykonan ia  i nap i
sem: „O fe rta  przetargowa na w ykonan ie  k o rp u 
su stalowego kom ory niskich ciśnień i  tem pera
tu r “  należy składać do dnia 15 m aja br. do godz. 
10 w  Dziale K onstrukcy jnym  In s ty tu tu  Tech
nicznego Lo tn ic tw a , gdzie nastąpi o tw arcie  k o 
pe rt tegoż dn ia o godzinie 12.

Do o fe rty  należy załączyć k w it  na w ad ium  
w  wysokości 1 % oferowanej sumy, wpłacone do 
oficera finansowego Dowództwa W ojsk L o tn i
czych, Warszawa, ul. W awelska N r 7.

K ie ro w n ic tw o  Ins ty tu tu . Badań Lo tn iczo -Le 
ka rsk ich  zastrzega sobie prawo .zwiększenia lu b  
zm niejszenia zamówienia, un ieważnienia prze
ta rgu  bez podania przyczyn, oraz dow o lny w y 
bó r o ferenta bez względu na cenę. 1686

Zjedn. Przemysłu Metali nieżelaznych
Katowice, ul. Podgórna 4

poszukuje

kilku samodzielnych 
KSIĘGOWYCH

T y lk o  siły  w ykw alifiko w an e  mogą 
się zgłaszać do D zia łu  K adr. 1676

i in ż y n ie ra  b u d o w lan eg o  
1 in ż y n ie ra  s ta ty k a  
3 budow niczych  z uprawnieniem  
1 2 tec h n ikó w  budow l. zaan?ażu;eoiy.
Zgłoszenia ustne lu b  pisemne P. P. B. 4, 
Chorzów, Bytom ska 23. 1688

D Ą B R O W S K IE  Z A K Ł A D Y  H U TN IC ZE  
Przedsiębiorstwo Państwowe  

W  B Ę D Z IN IE , U L IC A  22 L IP C A  NR 23 
zakupią natychm iast 

3 szt. m aszyn d*» licze n ia
'¿-działaniowe z taśmą rejestracyjną,

5 szt. m aszyn do lic z e n ia
4-działaniow ych (arytm om etry),

2 szt. m aszyny do lic z e n ia
4-działaniowe, e lektr. (półautom aty), 

S .szt, m aszyny do p isan ia  
z długim  w ałkiem , 

i  szt. m aszyna  do p isan ia  
z średnim  w ałkiem .

O fe rty  należy nadsyłać pod adresem: D ą
brow skie Z ak łady  Hutn icze, D z ia ł H and low y, 
Będzin, ul. 22 L ip ca  23. T e rm in  składania 
o fe rt up ływ a  z dn iem  15 m aja  1948 r, 1677

P A B IA N IC K A  S P Ó ŁK A  A K C Y J N A  P R Z E M Y 
S ŁU  CH EM IC ZN EG O  W  P A B IA N IC A C H
p rzy  u l. Koli-¡ftymierskiego 5 —  ogłasza

przetarg nieograniczony
na w ykonan ie  w  labo ra to rium  dla k o n tro li i  
p róbne j p ro d u k c ji pyrazolonów  następujących 
urządzeń i  in s ta la c ji:

1. in s ta la c ji wodociągowej
2. „  kana lizacyjne j
3. „  d la  gazu św ietlnego
4. „  \  „  sprężonego pow ietrza
5. „  „  próżni pow ie trzne j
6. urządzenia w entylacyjnego
7. „  dla centralnego ogrzewania ■wy

sokoprężnego.
P o d k ła dk i ze ślepym i kosztorysam i oraz b liż 

sze w y jaśn ien ia  i in fo rm acje  podaje zaintereso
w a nym  firm o m  B iu ro  Techniczne fa b ry k i w  Pa
b ian icach p rzy  ul. Marsz. Ro li-Żym ienskiego 5 
codziennie od godz. 8 —  14.

O fe rty  w  zalakowanych kopertach z napisem: 
„O fe r ty  na w ykonan ie  in s ta la c ji i  urządzeń 
w  la bo ra to riu m  dla  k o n tro li i  p róbne j p ro d u kc ji 
pyrazo lonów “  należy składać w  sekretariacie 
fa b ry k i w  Pabianicach p rzy  u l. R o li-Ż y m ie r
skiego 5 do dn ia 5 m aja br. godz. 12.

Do o fe rty  m usi być dołączony k w it  z opłaco
nego w ad ium  w  wysokości 3 % ofe row anej 
sumy.

O tw arc ie  o fe rt nastąpi 7 m a ja  b’r.
Zarząd fa b ry k i zastrzega sobie praw o dow o l

nego w yb o ru  oferenta bez w zględu na wysokość 
oferow anej sumy, rozdzia ł zam ówień pom iędzy 
poszczególnych oferentów  oraz praw o un iew aż
n ien ia  prze ta rgu bez podania powodów. 1(;71

M  W  l E O Z A J Ą C K C  Bł
T A R G !  K* G  Z  W  A  W  $  B6 B tE
(2A ÓMiefnio — 9  maga f9«8 irokut
zapraszamy do obejrzenia naszego paw ilonu, w  k tó ry m  
dem onstrowane będą najnowsze osiągnięcia Zakładów

P H I L I P S
w  dziedzinach: rad io fo n ii, te łe techn ik i, e lektrom edy- 
cyny, tech n ik i ośw ietlen iow ej, k in om a tog ra fii, apara
tów  pom iarow ych itd., itd .

X . V. P H IL IP S  G ŁÓ E ILA M P E N F A B R IE K E N , E IN D H O V E N -H o lland  
Przedstaw icie lstw o w  Polsce: W arszawa, u ł. Zgoda 5. Te le fon 825-56

SPRZEDAM  samochód ro - 
p n ia k  Mercedes - D iesel 3 
tonow y, re jes trow any, na 
chodzie. W iadom ość: W ro 
cław , u ł. S ta lina 61, f irm a  
,,I<Vónka“ . 2492d

PIES bokser czu jny , os try  
i  suczka siedm iomiesięczna 
do sprzedania. Janocha Sie 
m ianow ice, u l. M ieha łko- 
w icka  32. 4872g

MOTOR Dodge 3/4. stan do 
b ry , średnica 82 n im  sprże 
dam. O fe rty  „C z y te ln ik “  
Chorzów „M o to r“ . 4861g

SPRZEDAM  tró jko ło w ie c  
„G o lia t“  Szafrański, Cho
rzów, Zgrzebnioka 5, n r  te l 
402-06. 4860g

M A S ZY N A  gazowa do p ie 
czenia tu te k  w a flo w ych  do
lodów  w ie lka  wydajność, 
m aszynka do k ra ja n ia  ro k  
sów sprzedam. O fe rty  pod 
D z ienn ik  Zachodni Cho
rzów  pod „S ać". 4856g

M OTORY e lektryczne róż
ne j w ie ikośc j wym agające 
m a łych  napraw  sprzedaje 
na wagę z dokum entam i 
w yw ozow ym i B iu ro  Tech
niczne W rocław , Sw. W in 
centego 25 2505d

3 s u s z a r n ie  specja ln ie 
do suszenia ja rz y n  i  ciasta 
F a b ryka tu  Szw ajcarskiego 
B uh le ra  sprzedaje z do ku 
m entam i w yw ozow ym i B iu  
ro  Techniczne W rocław , 
Sw. W incentego 25. 2504d

SAMOCHÓD D K W  „K a - 
b r io ie t"  M e isterklase po 
genera lnym  rem oncie na 
sprzedaż. K ośc ie lny , T a r
nowskie G óry, K rakow ska 
18, te l. 273. 2513d

P LA TFO R M Y 4—6 tonowe 
(osie patentow e) w ozy ro 
bocze sprzedam. C horzów - 
B atory , K a lin a  87, te le fon  
n r 410-89. 4332g

S A M O C II0B  osobowy C i
troen, maszynę Mercedes, 
d łu g i w a łek , fo rte p ia n  ko n 
cert, „ łb a c h 1', siod ło  sprze 
dam okazy jn ie . O fe rty  Czy 
te ln ik  K a tow ice  pod ,3959“

' 4840g

M O TO C Y K L D KW  sprze- . 
dam. B y tom , D w orcow a 22 1 
„Technik«“  «»ag

W AN D ER ER  setka p raw ie  
now y sprzedam R yb n ik  
teielon af  ' 4«47g

TO K A R N IĘ  kom ple tną  no
wą 240 m m  bez ś ruby  po
ciągowej sprzedam. G liw i
ce, D o lnych  W ałów 7. M ię- 
sowież, 4848g

SAMOCHÓD c iężarow y 3,5 
tony, s iln ik  rezerw ow y, 
sprzedam lub  zam ienię na 
samochód 1—1>/8 ton y . O fer 
ty  C zy te ln ik  K a tow ice  pod 
„3971“ . 4350g

M O TO C Y KL „A rd ie "  p ięć
setkę w  bardzo do brym  sta 
n ie  oka zy jn ie  sprzedam. 
O fe rty  C zy te ln ik  K atow ice  
pod n r  „3974". 4851g

M ieszkania
CZTERO pokojow e ko m fo r 
tow e w  K oź lu  zam ienię na 
m ieszkanie w  Zagłęb iu . O- 
fe r ty  „C z y te ln ik “  Sosno
w iec pod „Z a ra z“ . 4869g

3 POKOJE z kuchn ią  kom 
fo r t  potrzebne od zaraz 
Sosnowiec, zw ro t kosztów 
rem ontu  i w kładów . W ia
domość „K o m fo r t“  C zyte l
n ik . Sosnowiec. 4870g

POSZUKUJĘ dwa — trz y  
pokojow ego m ieszkania So 
snowiec lub  oko lica . Z g ło - 
szeriia „C z y te ln ik "  Sosno
w iec pod „Z w i-o t kosztów “  

4868g

POSZUKUJĘ po ko ju  z k u 
chn ią w  Sosnowcu. Zgłoszę 
nia „C z y te ln ik “  Sosnowiec 
pod „8 “ . 4866g

M IE S Z K A N IA  5-pokojow e- 
go lub  2 m n ie jszych z w y 
godam i za zw ro tem  kosz
tów  rem ontu  poszukuję w  
B y tom iu . O fe rty  do Dzień. 
Zachodn. B y tom  pod „476" 

4878g

M IE S Z K A N IE  4-pokojow e, 
słoneczne K a tow ice  zam ie
n ię  na K ra k ó w  2 lu b  3-po- 
ko jow e . O fe rty  Dzień. Z a 
chodni K a tow ice  pod 3959.

4633g

DWA POKOJE centrum za 
m ienię na 3 poko je  z k u 
chnią w  K atow icach . Z g ło 
szenia te ie f. 356-24, 4834g

M IE S Z K A N IA  2—3 poko i 
chę tn ie  z um eblow aniem  
poszukuję. W iadom ość Cho 
rzów , te l. 414-12. 4849g

Lokale handlowe
W R U C H LIW Y M  punkc ie  
odstąpię restaurację , m iesz 
kan ie , ogród. Z w ro t kosz
tów  rem ontu . O fe rty  ,,Czy 
te ln ik “  C horzów  S pó łka4’ .

4858g

O D STĄPIĘ p iękn y  sk lep  w  
śródm ieściu Zabrza za zw ro  
tern kosztów  rem ontu . O fer 
ty :  Zabrze „W iedza“  pod 
..C en trum “ , 2498d

K U P I Ę  

L a n z  45 K M  
O pon j  7,50 x  20  
P rzyczepy.
O fe rty  opisem, stanem 
ceną B iu ro  Ogłoszeń 
„P A H “  Poznań, R a ta j
czaka 7 pod ,.4,808“ .

1682

ZA G U B IO N O  k a rtę  repa
tr ia c y jn ą , zaśw iadczenie 
R K U . le g itym a c ję  ^służbową 
na nazw isko R u tko w sk i 
Jan — K łodzko , Spadzista 
n r  6. 2503d

ZG U BIO N O  de k la rac ję  w ie r  
ności na nazw isko K o n w i-  
sorz Leonard, K a tow ice  6.

4874g
Z A G IN Ę Ł A  książka zaku
pu i  pa tent na nazw isko 
M a ria  S ie rlak , Częstocho
wa, I I  A le ja  30. 2512d

Dzierżawy

p l a c  op ia tow any, 3.000 
m e trów , z m agazynam i, 
b iu rem , ew en tua ln ie  w o l
nym  m ieszkaniem  4 poko
jo w y m  Chorzow ie p rzy  Gó
rze W yzw olenia , w ydzierża 
w ię . O fe rty : C zy te ln ik  K a 
tow ice  pod .,3983“ . 4862g

r Knako i sztuka
A N G IE LS K IE G O , fra n cu 

skiego, łac iny , m a tem a tyk i 
w yucza K atow ice , M ły ń 
ska 7!, I I I  p ię tro  po lew e j.

4838g

SKR A D ZIO N O  w sze lk ie  do 
k u m e n ty  osobiste Jęd rys ia k  
Bolesław , Chorzów, Ks. Sta 
b ika  7. 4859g

ZG U B IO N O  k a rtę  re je s tra 
cy jn ą  m o tocyk la  N r  262, 
książeczkę m is trzow ską p ia  
karską, dowód w łasności 
m o tocyk la  i  asygnatę na 
w yku p io n ą  m ąkę na 2,300 
kg  w ystaw ioną  M arzec Jan 
W ie low ieś pow. G liw ice . 
Z w ro t za w ynagrodzen iem .

I Passttkiwenin
W A C Ł A W A  FOREM NEGO
ro d z in y  K ra s ick ich  z D u b - 
na poszukuje  Tadeusz Fo
re m ny. — S ta ry  Paczków, 
pow. Nysa. 250Sd

cOaiewoiniiBlo
mmts

A N G IE LS K IE G O , rosy jsk ie  
go na jszybcie j w yuczam  

D yp lom ow any“ , te l. 347-941 
4842gI

r Lekarskie
DR MED. Ju lia  Sw ita lska 
— choroby weneryczne, 
skórne, (w yłączn ie dla ko
b ie t) 1 kosm etyka le ka r
ska. Warszawa. Żóraw ia 32. 
D r med. Ju lia  S w ita lska n ie  
ma n ic  wspólnego z ob. G i- 
ze ilą Sw italską. 2123d

^ g u h y i k T n d r l e ł e l

ZG UBIO N O  książeczkę le 
g itym a cy jn ą  n r  3799 — w y  
staw ioną przez C entra lne 
S tud ium  K o n tro li E kono
m iczne j. Józef Machota, 

i K atow ice  6. Ul- B ron is ła w y  
n r  17% 4853g

U N IE W A Ż N IA M  skradz io 
n y  dowód osobisty, P a u li
na Olszarowa, Cieszyn, Sta 
w ow a 4 . 2502d

U N IE W A Ż N IA M  zgub iony 
dowód osobisty, ka rtę  ro 
w erow ą n r  335 oraz do ku 
m e n ty  m o tocyk l, n r  174681, 
n r  m o to ru  617274. L ig o c k i 
Franciszek, Jaw orzynka  160 

2499d

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
k a r tę  row erow ą n r  170237, 
L ig o c k i Jan, Jaw orzynka

2500d

U N IE W A Ż N IA M  zgub iony  
dowód osobisty. Czepczor 
Paweł, Jaw orzynka 162.

259KJ

r Różne
D O Ś W IAD C ZO N Y  hypno-
tyze r poszukiw any dla prze 
prow adzenia seansu. Z g ło 
szenia pisem ne C zy te ln ik
Katowice PUł! „ 3966", 4346g
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Zasiłki rodzinne
i  związkach samorządu terytorialnego

*Warszawa. M inisterstwo Ziem o d 
zyskanych zarządziło stosowanie de 
krę tu  ..." o , ubezpieczeniu rodzinnym 
przez związki samorządu te ry to ria l
nego na : Ziemiach Odzyskanych na 
jfestępującyeh zasadach:

Zas iłk i rodzinne stanowią świad
czenia o charakterze ‘ społecznym i 
n ie  wchodzą w. skład uposażenia. 
N ie w liczają się również do kwoty, 
stanowiącej maksimum dopuszczal
nego uposażenia. Zasiłki rodzinne 
przysługują także pracownikom 
płatnym  ryczałtowo.

Wypłatę zasiłków rodzinnych roz
poczną, związki samorządowe z 
dniem 1 kw ietn ia 1948 r., kierując 
się ■ „wskazówkami dla pracodaw
ców w sprawie wypłaty zasiłków 
rodzinnych“ , wydanymi przez Za
kład Ubezpieczeń Społecznych w 
Warszawie. Sporządzanie lis ty  .wy
płat, ,sposób w ypłat i rozliczania się 
z Ubezpieczałnią Społeczną podane 
®ą szczegółowo we wspomnianych 
wyżej „wskazówkach“ .; Rada Zakła
dowa lub delegat, mają prawo kon
t ro li czynności pracodawcy,., zwią
zanych, z ustalaniem uprawnień do 
zasiłków i ich wypłatą.

Zw iązki samorządowe przystąpią 
również, począwszy od 1 kwietnia 
b r„  do wypłaty zasiłków rodzinnych 
za styczeń i  lu ty , potrącając przy 
tym  dodatki rodzinne, wypłacone w

tym czasie na podstawie dotychcza
sowych przepisów. Na czas istnie
nia prawa do zasiłku rodzinnego za
wiesza się uprawnienia do wszel
kich dodatków, wypłacanych jako 
dodatki rodzinne do płac pracowni
czych na podstawie przepisów usta
wowych, służbowych lub układów 
zbiorowych. Wpłacany dzieciom wój 
tów i  pracownikom gmin w iejskich 
ekwiwalent pieniężny w wysokości 
300 zł miesięcznie, za wyłączenie ich 
z zaopatrzenia żywnościowego ka rt
kowego, winien być wypłacany w 
dalszym ciągu.

Ponieważ dotychczasowe k redyty , 
p re lim inow ane w  budżetach zw iąz
ków  samorządowych na ubezpiecze
nia społeczne, będą w  nowych w a
runkach niewystarczające, przeto 
należy je  powiększyć w drodze bud
żetu dodatkowego 0 sumę sk ładk i 
na ubezpieczenia rodzinne.

Ostatnie przygotowania przód otwarciom*t

Olbrzymie M«t*resowaiit Targami w Poznaniu
Liczny udzia ł w ystaw ców  zagranicznych

Poznań, w kw ietniu.
Trzeba być w Poznaniu, by zro

zumieć i  przeżyć ogrom ostatnich 
gorączkowych przygotowań do u- 
roczystego otwarcia X X I Między
narodowych Targów Poznańskich 
które odbędzie się w sobotę. Nie 
ty lko stoiska, ale nawet całe pa
w ilony powstają tu dosłownie tak 
szybko, jak  rosną grzyby po desz
czu. Ostatnio architekci radzieccy 
dosłownie w ciągu 6 dni wybudo
w a li nowy piękny pawilon o po
wierzchni 5D0 m 3, gdzie znajdą po 
mieszczenie bogate eksponaty. Rów 
nież w  parterowej kondycji Wieży 
Górnośląskiej mieści się drugi, bo

są W  y l e c *  y ł a m  m ę ż a  z n a ło g u  p ija ń s tw a “
z lis tu  szczęśliwe] żony tlo 1680

Tygodnika
dla

gaty i reprezentacyjny dział Zwiąż 
ku. Radzieckiego.

W najbliższej okolicy pawilonu 
radzieckiego zostały ju ż , wystawio
ne na wolnym pawiejfeu piękne 
samoloty radzieckie, rozmaitego 
rodzaju auta, stanowiące ostatni 
krzyk techniki radzieckiej.

WIEŻA GÓRNOŚLĄSKA
Do czasu drugiej wojny świato

wej górowała nad miastem brzyd
ka Wieża Górnośląska, która w 
czasie działań wojennych została 
częściowo uszkodzona i do dziś 
dnia sterczą ję j żelazne konstruk
cje. Przy pomocy poznańskiej stra 
ży pożarnej żelazne konstrukcje 
wieży zostały pomysłowo pokryte 
dookoła emblematami Związku Ra
dzieckiego.

W dotychczasowych przygotowa
niach wśród wystawców zagranicz 
nych walczą o palmę pierwszeń
stwa poza Związkiem Radzieckim 
Holandia, Belgia i Włochy. Inne 
kraje rozpakowywują dopiero swo 
je  eksponaty.

W H a li Ciężkiego Przemysłu u- 
stawiono szereg imponujących roz 
m iarów maszyn i wyrobów hutn i-

SPORTI
Nowinki sportowe Wrocławia
Wrocław. W związku ze zbliżają,- 

eytn się meczem bokserskim mię
dzy Górnym i. Dolnym Śląskiem 
ive Wrocławiu, wrocławski OZB 
organizuje obóz treningowy dla 24 
zawodników (po 3 w każdej wa
dze), z . których zestawiona ■ będzie 
reprezentacyjna ósemka Dolnego 
Śląska:

*
Wrocław. Nowopowstała sekcja 

zapaśnicza ZRKS Pafawag przy 
Państwowej., Fabryce. Wagonów,. ro 
zagra jur dniu 9 maja towarzyskie 
spotkanie we W rocławiu s sekcją 
zapaśniczą F abryk i Wagonów II. 
Cegielski z Poznani a.

*
. Wrocław. • Mistrzostwa bokserskie 
jun iorów  wrocławskiego OZB zgro 
madzą -na starcie ok. 100 zawodni
ków- Zawody rozegrane, zastana w 
dniąch 23, 24 j  25 kwietnia.
: Jak wiadomo, mistrzowie w po
szczególnych wagach wyjadą w le- 
cie na -¿ If*, urządzany przez PZB, 
gdzie rozegrają zawody d in dyw i
dualne mistrzostwa Polski jun io 
rów.

*
Wrocław. W przyszłym tygodniu 

gościć będzie we W rocławiu O lim 
pijska drużyna szermierzy, która 
która rozegra zawody .propagando
we.

Z m i a n y
w strukturze 
sportu polskiego

W a r s z a w a .  Zmiana struk
tury sportu polskego, którą prze 
prowadzić ma Naczelna Rada 
dla Spraw Młodzieży i Kultury  
Fizycznej — zaczyna już w kra-

P iłk a i  • ze an g ie lscy  
g r a ją  w T u rc ji

Londyn. Angie lska drużyna 
pierwszej L ig i Queens P ark-R an  
gers p rzy ję ła  zaproszenie tureckie  
go Zw iązku P iłkarsk iego i odbę
dzie dw utygodniow e tournee po 
T u rc ji.

W początkach czerwca br. d ru 
żyna angielska rozegra trzy  m e
cze w  Istam bule oraz jeden w  
Ankarze.

G órn icy fundu ją  nagrody
K  a t o w i c e. Zarząd Główny 

Związku Zawodowego Górników’ 
przeznaczy! 60 tys. z{ na nagrody 
sportowe. Dla uczestników Naro- 
rodowrych Biegów na przełaj prze 
znaczono nagrody łącznej w arto
ści 20 tys. zł, zaś dla biorących 
udział w wyścigu kolarsk m W ar 
sza w a. — Praga — Warszawa — 
kwotę 40 tys. zł.

Na kortach Francji
P aryż.'W  dalszym'ciągu między

narodowych m istrzostw tenisowych 
Paryża,1 które odbywają się na 
kortach ‘ stadionu Roland Garros 
padły następujące w yn ik i: w  dru- 
gięj rundzie, w  singlu pań — Fran
cuzka Brunniarius zwyciężyła A - 
merykankę Rice 6:3, 6:8, 6:3, a
Am ouretti (Francja) wygrała z Bu
t le r  (USA) 6:0, 6:4.

W singlu panów, V i? iru  (Rumu
nia) zw yc ięży ł. Jąmaina (Francja) 
7:5, 6:0, a Caralulis (Rumunia) w y
elim inował Younga (USA) 6:0, 6:2.

W grze podwójnej panów roze
grano" spotkania pierwszej rundy, 
w  którym  para jugosłowiańsko- 
francuska Kułyulievic, Gajan zwy
ciężyła parę Staś (Holandia), de 
Galea (Francja). 6:3, 6:3.

*

LOń&yń. A ustra lijsk i Związek 
Tenisowy u s ta lił’ listę k lasyfikacyj
ną ; najlepszych tenisistów Austra
li i ,  która przedstawia się następu
jąco:
-Panowie: 1) Quist, 2) Bromwieh, 

3) Sidwelł, 4) Sedgman, 5) Geoff 
Brown, 6) Long.

Panie: 1) Bolton, 2) M. Long, 3) 
Beyis.

Ciekawym jest fakt, że Brown i 
Long, reprezentanci A us tra lii w 
rozgrywkach o .puchar Davisa, skla 
syfikow-ani zostali dopiero na pią

tym i szóstym miejscu. Trzeci re
prezentant, Sidwell, będzie prawdo 
podobnie wykłuczonyz drużyny re
prezentacyjnej. Bromwieh, wyzna
czony początkowo do reprezentacji, 
nie wejdzie w je j skład, gdyż nie 
zgodzi! się na podróżowanie samo
lotem, zamiast okrętem.

czać na realne tory. Na ostaform 
posiedzeniu Prezydium Rady dla 
Spraw Młodzieży i K u ltury F i
zycznej wyłoniono Komisję O r- 
gan’zacyjną Centralnego Organu 
Zrzeszeń Sportowych.

Komisja ta składa sic z 10 osób. 
W  skład je j wchodzą:

2 przedstawiciele Rady Kultury  
Fizycznej KCZZ, 1 przedstawiciel 
Wydziału Kultury Fizycznej 
Związku Samopomocy Chłop
skiej, 1 przedstawiciel Wydziału 
W F Organizacji Młodzieży W ie j
skiej „Wici“, 1 przedstawiciel Wy 
działu K F  Związku W alki M ło 

dych, 1 przedstawiciel Wydziału 
K F  OM  TUR, 1 przedstawiciel 
Wydziału K F  Zrzeszeń Wojsko
wych Klubów Sportowych, 1 
przedstawiciel Zrzeszenia Spor
towego ,,Gwardia“, 2 przedstawi
ciele działaczy sportowych.

Nowoobrana Komisja przejmie 
wszystkie dotychczasowe agendy 
Związku Polskich Związków Spor 
towych.

Fakt powołania-do życia Korni, 
sji Organizacyjne# Centralnego 
Organu Zrzeszeń Sportowych jest 
pierwszym krokiem do zmiany 
struktttry sportu polskiego.

nokautów i walkowerów
Baildon -  Skra Zabrze 8:6

Zabrze. Nowoutworzona sekcja 
bokserska , S k ry  Zabrze, rozegra 
!a swój p ierwszy mecz bokserski 
z s ilnym  zespołem H u ty  Baildon. 
Goście przy jecha li w  kórnbino- 
w anym  składzie i odnieśli po .za
ciętej walce zasłużone zw ycię
stwo.

W y n ik i techniczne poszczegól
nych w a lk  przedstaw ia ją  się na
stępujące: (na pierwszym  m iejscu 
pięściarze Baildonu).

W muszej |4 ic h a l:k  w yg ra ł na 
p u nk ty  z F rańcin iakiem .

W kogucie j H enk ie l u leg ł w  I I  
s tarc iu  Bargiele.

W  p ió rkow e j Borowczyk p rze
g ra ł w  I I I  s tarc iu  z Najmanęm.

W  drug ie j walce te j samej w a . 
g i C hm ie l zwyciężył w  I I I  starciu 
Luksa.

W  le k k ie j Pudło przegra ł w  I  
starciu z Negeraldem.

W  pó lśrednie j Grzywocz I I  o-

Kto jest n a jlep szym
b o k s e r e m

W rocław . K a p i
tan Z w iązkow y 
W rocławskiego O.
Z. B. u s ta lił nową 
listę najlepszych 
bokserów do lno . 
śląskich.

Waga musza: 1.
Faska (Pafawag),
2. Sroczyński (B u
rza), 3. K u ro w s k i I  (IKS).

Waga kogucia: 1. Symonowiez 
(IKS), 2. K a fio w sk i (IKS), 3. Gold 
man (Gwiazda).

Waga p iórkow a: 1. Szczepan 
(Pafawag), 2. M iszczuk (IKS), 3. 
W łodek (IKS).

Waga lekka : 1. W aluga (IKS),
2. D om in iak (G órn ik), 3. Daran 
(G arbarnia).

Waga półśrednia: 1. Sztołc .(Pa
fawag), 2. M ich a lik  I I  (G órnik),
3. B ogucki (IKS).

Waga średnia: 1. K w ia tko w sk i

UW AG A! UW AGA!
Wyszedł z druku najnowszy podręcznik bokserski

1. D o b r a n s z k y  (1669)

T J E C H I t l l K A  K O K S U
(au to ryzow any przek ład  z węgierskiego)

K iir ik n  d la knideno trenera boksu i pięściarza
C e n a  380 i ł .

GŁOW NA k s i ę g a r n i a  w o j s k o w a  
Ł ódź, ul. Piotrkowska nr «  Warszawa, Al. p ierw szej A rm ii W p. 16

D. Śląska
(G órn ik), 2. Fiszer (Zapłon), 3. 
K ru p iń s k i (Pafawag).

Waga półciężka: 1. B ranecki 
(G órnik), 2. C ieniew ski (Zapłon), 
3. Lepczyński (Odra).

Waga ciężka: 1. C iećwierz (IKS) 
2. K os tu rk iew icz  (PKS). 3. M azur 
(Pafawag).

Dobry wynik Marchlewskiego
Gdańsk. Rozegrano tu  zawody 

p ływ ackie, w  k tó rych  m is trz  P o l
sk i M arch lew sk i uzyska ł na' d y 
stansie 200 m st. dow. czas 2:26,2 
W yn ik  ten jest najlepszym  re zu l
tatem  powojennym . W  pozosta
łych  konkurencjach zwyciężyli: 
100 m st. dow. —  M arch lew ski 
1:04,3; 100 m st. klas. —  K rzyża 
nowski 1:24,4; 200 m st. klas. — 
Zawadzki 3:09,3; 100 m st. grzb 
K u re k  1:26,3.

W  k o n ku re n c ji pań osiągnięto 
następujące w y n ik i:  40 m ’śt. dow. 
— Teiseyr i Kosianowske 36,9 
sek.; 100 m st. dow. — Teiseyr 
1:30,2; 100 m st. klaą. K u b ia ków - 
na —  1:40,4; 200 m st. klas. — 
K ub iaków na 3:52,5; 100 m  st,
grzb. —  Teiseyr 1:45,5.

W  meczu p i łk i  wodnej zespół 
kom binow any k lu bó w  gdańskich 
zw yciężył G rom  8:5.

trzym a ł pu n k ty  w alkow erem . W  
spotkaniu tow arzyskim  w yg ra ł 
na p u n k ty z  Komanderem.

W ś rć d n iij igospodiirze oddali 
pu nk ty  walkow erem .

R K U SOSNOWIEC —  RUCH  
CHORZÓW  12:4 

Sosrtowiec. W  meczu bokser
sk im  o drużynowe . M istrzostwo 
Śląska k lasy j j ,  R K U  otjńiasl p ięk 
n¡yi sukces, zwyciężając w  Przeko
nyw ającym  sty lu  dóbrze walczą
cy zespół gości.

Wyniki techniczne poszczegól
nych walk przedstawiają Się . na
stępująco (na pierwszym miejscu 
pięściarze RKU):

W  muszej Rozman przegra ł na 
p u nk ty  z Grzywoczcm. W  kogu
cie j K a n ic k i zwyciężył: na pu nk ty  
Auguścika. W  p ió rkow e j Wósz- 
czyk w yg ra ł na p u n k ty  z Szendzie 
lorzem. W  le kk ie j gospodarze od
d a li p u n k ty  w a lkow erem  Radza- 
jo w i. W  półśrednię j Ruszczyński ? 
pokonał Grossa przez podanie się ? 
tego ostatniego. W  średnie j M e r - ' 
ta w y g ra ł na pu n k ty  z P iotrusiem . 
W półciężkie j Jarosz w  I I  starciu 
znokautował Botura. W  ciężkiej 
K w ia tk o w s k i z b raku  p rzec iw n i
ka  zdobył pu n k ty  Walkowerem.

czych, które z w ie lk im  trudem ro
bo tn icy . umieścili na miejsca. Na 
górnym piętrze tej hali znalazły 
pomieszczenia monopole państwo
we.

Tak zwany Pałac Targowy wy
pełn ił bogatą produkcję na prze
mysł włókienniczy. Tysiące ludzi, 
kręci się po terenach Targów, ko
le j podstawia ostatnie wagony z 
eksponatami, a aparaty LOT-u 
przywożą transporty towarów za
granicznych, robotnicy, stolarze, 
szklarze, malarze, tapicerzy, k raw 
cy i dekoratorzy uw ija ją  się przy 
pracy, wyczarowując wspólnym 
wysiłkiem  malowniczą oprawę dla- 
towarów, które są chlubą naszej 
wytwórczości i towarów zagranicz
nych, które najdalszą podróż do 
Poznania odbyły z Meksyku.
■ Bardzo efektownie wypadł pawi
lon rzemiosła jak  również i pawi
lon in ic ja tyw y prywatnej.

Spośród f irm  węgierskich przy
gotowywany jest efektowny salon 
światowej firm y  farmaceutycznej 
Gedeon Richter w  Budapeszcie, 
nad którym  błyszczy z daleka w i
doczny, k ilkum etrow ej wielkości 
zielono-niebieski neon z nazwą 
PERHEPAR“ . Jest to nazwa kon

centratu wątroby,; jako Skuteczne
go środka do w a lk i z rozpowszech 
n;oną po wojnie anemią złośliwą. 
Światowa firm a Richter, mająca 
bogatą produkcję postanowiła w y
stawić na MTP ty lko ten jeden 
znany i ceniony zarówno w  Ame
ryce, jak i w Europie niosący praw 
dziwą ulgę cierpiącej ludzkości 
preparat. Perhepar zainteresuje 
nie., ty lko chorych, ale i  lekarzy. 
Piszemy o tym przykładowo, aby 
podkreślić, że na tegorocznych 
Targach’ każdy znajdzie i może ku 
pić wszystko, co jest mu potrzeb
ne.

CIEKAW E EKSPONATY

Prace przygotowawcze do, otwar
cia MTP trw a ją  dniem i nocą, a 
rzęsiście oświetlone tereny Tar
gów jaśnieją długo nad miastem, 
nawet gdy cały Poznań dawno już 
zasypia.

Targi Poznańskie zaprezentują 
bardzo wiele ciekawych i poży
tecznych towarów, które dopiero 
po Targach zostaną wprowadzone 
ną rynek wewnętrzny lub na zasa
dzie transakcji zagranicznych, w 
ramach obowiązujących umów han 
dlowych, oddane zostaną na usługi 
naszego społeczeństwa.. Dlatego już 
dzisiaj możemy stwierdzić, że zwie 
dzenie X X I Międzynarodowych

Targów Poznańskich jest celo,,e 
i pożyteczne dla każdego.

KAW IOR I  OWOCE 

Jak się dowiadujemy, Zwi#,zek
Radziecki, będący na tegoroczny 
X X I MTP najpoważniejszym

yCi 
wT

stawcą, który pod swe niezwy^'® 
ciekawe i imponujące ekspoii3* 
ze wszystkich dziedzin życia 18 
dzieckiego, wystawione na 
rzchni 5.000 m3, a przywiezione “ 
Poznania w 80 wagonach, zaniiel* 
wszystkie sprzedać na MTP, o 1 
oczywiście znajdą się nabywcy- 

Również w detalicznej sprzedał 
w stoisku radzieckim na MTP z**3 
dą się kawior, owoce świeże, 
szone, owoce w  cukrze, wódki, ^  
na, papierosy i  szereg liczny®“ 
delikatesów.

250.000 BILETÓW

wielkiego zainteres°
____ Targ9'
jest nienotoW9̂

Dowodem 
wania Międzynarodowymi 
m i Poznańskimi vVdotychczas w  h is to rii Targów 
Poznaniu fakt wcześniejszego k1*' 
powania biletów wstępu na teg0' 
roczne Targi. Warto dodać, że j f .  
na tydzień pzed otwarciem 
MTP, kasy Targów Poznański*^ 
sprzedały związkom i organik' 
cjom zawodowym miasta Pozn3'  
nia i innych miast Polski Prze’
szło 250.000 
Targi.

biletów wstępu n9

Słuchamij radia
Piątek 23 kwietnia *

5,58 Sygnał i  zapowiedź stacji. 6* 
Sygnał i  ,.K iedy ranne“ . 6,05 Gin*11 n 
styka . 6,15 W iadom ości. 6,20 „Zega^g 
ka m uzyczna“ . 6,50 Program- 
D zienn ik . 7,15 .,Zegarynka m uzyczfl, 
8,20 In fo rm a c je . 8,25 S krzynka
8.35 Odcinek powieści. 8,50 Muzyka *. 
pu la rna . 9.00 Gazetka radiow a. . ^  
P rogram . 9,20 Le kc ja  jęz. czeskie»
9.35 K once rt rek lam ow y. 10,00 Jf° * 
cert życzeń. 11,57 Sygnał i  hej*1̂
12,04 D zienn ik . 12,25 M uzyka rom
ska. 12.50 A udyc ja  dla w si. 13.00 Od'
budowa w s i“ . 33,05 ,,Z naszych
13.40 A udyc ja  M in is te rs tw a  Oświat^, 
14.00 M uzyka popularna. 14,50
n ika ty . 15 00 In fo rm a c je . 15,25

FisJ*
W yw iad z d y r. M iędzynarod. T a r | 0̂

jęz. czeskiego. 15 40 Pogadanka 
15,50 M uzyka. 16 00 D zienn ik . 1 ■-

j  wiau z. i , avi i^uZ(J uai uu. a
Poznańskich. 16 25 .»Program 
go b ra ku je “ . 16.30 A udyc ja  dla • 
rych . 16.45 Chłopiec z Salskich 
pów. 17.00 K once rt. 17 45 ..PowstaPJ, 
W ie lkopo lsk ie “ . 18 00 Mozaika 
czna“ . 18,45 Odcinek powieści.. 
..N ow y num er Żo łn ierza Polskieg0^
19.15 K once rt sym foniczny. 21 30 is, 
życia C zechosłowacji“ . 22.00 
taneczna. 22,45 P rogram . 22.50 
jem y S anatorium  w  Rabce“  —
Z o fii R udow skie j. 23 00 Dzienh1..
23.15 P ro g ra m . 23,30 Z akończen ie  
d ycy j i  hym n.

a11'

Odpowiedzi Redakcji

Sport w Kłodzkiem
Kłodzko. Zawody o mistrzostwo 

B klasy DOZPN pomiędzy drużyna 
m i OMTUR „Basen“  Radków, a 
SKS „Nysa“  po żywej, ostrej i  in 
teresującej grze zakończyły się wy 
nikiem 4:3 (2:2) dla Nysy.

Bram ki dla Nysy zdobyli: Rudner 
2, Szłre it i Lew icki po jednej. Dla 
gości pr. skrzydłowy, pr. łącznik i 
1. łącznik. Publiczności 1500 osób.

Mecz pomiędzy KKS Kłodzko a 
„Czarnym i“  z Nowej Rudy zakoń
czył się wynikiem  3:2 (2:1) dla
„Czarnych“ . Sędziował dobrze Do- 
leczek. Publiczności 800 osób.

Po ostatnich rozgrywkach na czo 
ło tabeli podokręgu kłodzkiego w y
sunęła się drużyna SKS „Nysa“  
Kłodzko.

#  W Tuluzie gościła belgijska dru
żyna piłkarską Serrey, która rozegra 
tą towarzyskie spotkanie z drużyną 
Tuluzy. Niezmycznc zwycięstwo odnio 
sla drużyna M lijscowyeh w stosunku 
2:1.

■ij ĄB. Pszczyna. — Odpowiedź umie 
Śzczona dnia 13. IV. br. dla pana P. 
W. R. dotyczyła mieszkania w  domu, 
k tp ry  stoi poza fabryką, a został do
piero niedawno przejęty przez je j 
zarząd, zarząd tęń chce obecnie daw 
niejszych lokatorów mieszkających 
tam na podstawię przydziałów ma
gistrackich wyeksmitować i poprzy
dzielać znajdujące się tam lokale 
swoim pracownikom. Pan P. W. R. 
nie był, ani nie jest pracownikiem 
zainteresowanego przedsiębiorstwa, 
sprawa ta przedstawia się więc ina
czej niż u Pana. Pąn sam ma zniko
me szanse wygrania sprawy z by
łym  pracodawcą. Można najwyżej 
term in wyprowadzenia się odwle
kać, w międzyczasie znaleźć sobie 
odpowiedne mieszkanie.

Anna Gajda, Katówice-Dąb. — 
W myśl obowiązujących przepisów 
można ze skarbu państwa pobierać 
ty lko  jedno zaopatrzenie. W razie 
zbiegu dwu lub k ilk u  zaopatrzeń, 
przysługuje uprawnionemu prawo 
wyboru, przy czym rzecz jasna w y
biera się z reguły to, które daje na j
więcej. Według posiadanych przez 
nas inform acyj, renta rodzicielska 
po poległym synie wynosiłaby około 
250 zł. miesięcznie i  przy 2000 zł. 
które pani otrzymuje obecnie niema 
sensu o nią się ubiegać.

R. J., Opole. — Między tym  któ
rego komisja lekarska uznała jako 
niezdolnego do pracy w 50 proc., a 
Panem, uznanym za niezdolnego w 
75 proc. nie ma prawnej różnicy co 
do wysokości emerytury. Badanie 
lekarskie idzie przede wszystkim w 
tym  kierunku, by stwierdzić 95 proc. 
niezdolności do pracy, bo wówczas, 
o ile  uprawniony przepracował 10 
lat, dodaje się mu drugie 10 la t tak, 
że pobiera emeryturę za 20 la t słu
żby.

O ile  Pańska niezdolność do pra
cy w yn ik ła  na skutek nieszczęśli
wego wypadku, może . się Pan ubie 
gać o dodanie 6 la t do przesłużone
go czasokresu. Term in zgłoszenia

się do ponownego badania lekars^j 
gó przez komisję I I  instancji l ei 
już w Pańskim wypadku przeda'v 
niony.

J. Radicz, Miechowice. — Z cłv^_ 
lą przyjęcia obywatelstwa polsij1̂  
go traci Pan prawo do obywa®6 
stwa jugosłowiańskiego, bo na 
cy ogólnie przyjętych zwycz3n̂ar 

o b f'
międzynarodowych (w sensie 
bardziej ogólnym) można być " @ 
watelem ty lko  jednego państwa-^ 
ponowne przyznanie obywate' 6_ 
jugosłowiańskiego mógłby się „ 
ewentualnie starać, ale pan® g0 
przyjm uje obywateli, którzy 
kiedyś w yrzekli dość niechętni13• 

Majątek pana nie może w J 
sław ii przepaść. Specjalnych un :st 
o procedurze przekazywania 1 ' e
ków tych obywateli, którzy siĘ t 
kają obywatelstwa między P°, g„  
Jugosławią nie ma, ale może si5 
zwrócić do PUR-u i tam móS 
sprawę załatwić podobnie jak . 0,
biono z polskim i repatrian t^91* e] 
wracającymi z Jugosławii. 1 o 
czy później sposób przekazani® ^  
majątku, albo otrzymanie za*̂ .£jzic 
powiedniej rekompensaty zn 
się na pewno. O’

Kwaśnik, Zebrzydowice. cZenil* 
leśno. — Zasadą przy ^ącl*
czynszu za mieszkania w ^¡gpl 
zbudowanych przed zakończ^ pje 
ostatniej wojny jest, że ęzyn^ p0- 
powinien przekraczać czynsz  ̂ r , 
bleranego przed 1 września aji>o 
O ile  co do tego istnieje 
dawnego czynszu nie można g a 
dzie, istnieją przy urzędac _,e, 
terunkowych komisje szac ^  zł- 
które takie czynsze ustalają- 
za jedno pomieszczenie m 
(o ile  się tam nie prowadzi 
warsztatu, ani nie uprav>id Si* 
it.) jest trochę za dużo. « ^sp0!1
w tym  wypadku zwrócić 
nianego urzędu by wysla
dla przeprowadzenia urZ0'<jppó'*e” 
szacunku i wyznaczenia 
dnięgo czynszu.
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